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Wczoraj około gdz. 6 wiecz. mjr.-pilot 
Jerzy Długoszewski, dowódca dywizjonu 
myśliwskięśo t pułku lotniczego w Warsza- 

ie, przebywający od kilku dni w szkole 
strzelania i bombardowania w Grudziądzu, 
spadł na aparacie myśliwskim w Michalu 
(wa lewym brzegu Wisły) i poniósł śmierć 
qa miejscu. 

Mir. Dłagoszewski dokonywał lotu ćwi- 
ezebnego na aparacie myśliwskim, przyw'e- 
lonym z Warszawy. Zmuszony wskutek 
defektu silnika do lądowania wpadł na 
przewody elektryczne, łączące Grudziądz 
z elektrownią w Gródku, o napięciu 5000 
wolt. Aparat zapalił się i wpadł do po- 
bliskiego jeziora o 2 m głębokości. Lotni- 
«owi posp'eszył natychmiast na pomoc 
właściciel majątku Dąbrowski, znałdujący 
się w pobliżu, który jednakże wydobył już 
alko zwęglone zwłoki pilota, 
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-. Dziś otwarcie sub- 
skrupcii na peolsisą 
pożyczkę kolcjiową 

` to) Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) W dniu 

12 bm. banki francuskie otwierają subskryp- 

cję na polska pożyczkę kolejową. 

Należy zwracać uwagę na jeden szcze- 
gół charakterystyczny dla francuskiego 
rynku firansowego. W przeciw'eństwie do 
tynku amerykańskiego, gdzie tranzakcje ta- 
kie oparte są na svekulacji, rynęk francu- 
ski opiera się na kapitalizacji małych ren- 
iferów. Powodzenie polskiej pożyczki ko- 
ltejowej będzie miało również doniosłe zna- 
czenie nie tylko £nansowe. będzie bowiem 
wskazywało na zaujanie jakiem cieszą się 
papiery polskie wśród szerokich mas spo- 
teczeństwa francuskiego, 


Przymusowe ladowanie 
lotnika polskicżo 
w Prusach Wschodnich - 
(0) Warszawa, 12. 5. (Tel. wl). W ub. 
piątek 8 b. m. o godz. 10-tej wyleciał z War- 
szawy na nowym samolocie do Grudziądza kpt. 
Giedgowt, jeden z najlepszych lotników pol- 
skich. Wskutek defektu silnika musiał on wy- 
lądować w okolicy Rypina. 
(, A Warszawy pospieszył mu na pomoc sa- 
molotem kpt. Orliński. Po naprawie aparatu 
«pt. Giędgowt wyleciał w dalszą Grogę do Gru- 
dziądza, jednakże wskutek burzy zbłądził i 
wylądował przymusowo na terenie Prus Wscho 
dnich, w odległości 80 klm. od granicy polskiej 
w pobliżu miejscowości Mahrau. Władze nie- 
mieukie zatrzymały samolot i aresztowały pi- 
iota, i 
Ministerstwo Spraw Zagran. poleciło wobec 
tego posłowi polskiemu w Berlinie, aby wła- 
dzom niemieckim złożył wyrazy ubólewania 
z powodu lądowania lotnika polskiego na te- 
rytorjum niemieckiem i aby zajął się dalszym 
losem lotnika polskiego. 


homisarze Kas Chorych 

i ma POMORZE 

W uzupełnieniu wasze; wiadomośc: o 
mianowaniu nowych komisarzy Kas Cho- 
rych podajemy nazwiska nowych kamisa- 
rzy na Pomorzu | w kilku miastach Wie'ko- 
polski: Wejherowo — Aug. Jeka; Chojnice 
— Gustaw Riedel; Tczew — Dionizy Ci. 
chocki; Grudziądz -- Stan. Kucharski; 
“Bydgoszcz -- Dr. Stan: Rutkowski; Bto- 


dnica — Jan Kędzierski; inowrocław — | oraz pożałowania godne ostatnie wypadki 


anfani Jas'ński. (oj. 
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Przerwane druty poraziły prądem prze- j trycznych miasto Grudziądz przez kilka go: 
chodzącą drogę w towarzystwie dwojga | dzin pozbawione było światła, 
; Wszystkie zakłady przemysłowe stanę» 
ły, tramwaje przestały kursować, - 
Zwłoki śp. mjr. Długoszewskiego złażó= 
no w kostnicy szpitala wojskowego, skąd 
Z powodu przerwanią przewodów elek- ' przewiezione będą do Warszawy. 


dzieci 38-letnią robotnicę Borylewską, któ- 
rą w stanie groźnym przewieziono do szpi- 
tala miejskiego, Dzieciom nic się nie sta- 
ło, 


mów morciersiweo w pociagu 

Tym razem ma linii Poznań—Warszawa 

Łódź, 12. 5. (PAT). Wczoraj wieczorem pa: Jak wykazało śledztwo pierwłastkowe m 
trol policyjny, kontrolujący tor kolejowy na | padł on ofiarą morderstwa rabunkowego. — 
odcinku w pobliżu Konina znalaz pod wsią į Głębokie rany głowy i pótłuczenie wskazują, 
Adamów zwłoki mężczyzny lat okołą 40. Zaa: | że Ostrowski został napadnięty i zabity w 
larmowane władze udały się na miejsce wy«| pociągu, a następnie wyrzucony na tor koles 
padku, gdzie ustaliły nazwisko zabitego i po: | jowy. Ostrowski jechał-z Warszawy: do Po: 
wód śmierci. Jest to niejaki Ostrowski, ku: į znania. Zwłoki jego przewieziono dą kostnicy 
piec z Poznania. w Koninie. 
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Niemcy chcą budować drogi 
w Polsce 


(o) Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) Prasa | rys na budowę 100 tysięcy klm, dróg w wo: 
popołudniowa warszawska zamieszcza sen- | jewództwach południowych i zachodnich. 
sacyjną wiadomość w zwązku z uchwale- | Jednakże zabiegi tego towarzystwa nie od: 
niem funduszu drogowego. Otóż niemiec- | niosły prawie żadnego skutku u rządu pol- 
kie firmy budowy dróg i mostów zasypują | skiego. Wobec tego towarzystwo to chcia- 
z niezwykłą natarczywością czynniki mia- | toby utworzyć specjalną spółkę, do której 
rodajne ofertami na budowę. M. i. przyje- | wszędłby w przeważającej ilości kap tał 
chał przedstaw'ciei firmy Westdeutsche | niemiecki, jako tiguranci jednakże weszli» 
Wegebaugeselischatt i Strassenbauteer be- | by Francuzi, | 
tongesellschait, które opracowało koszto- 
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rudziąde. Staro-Rvnkown 5, tel. 442, 


Polska na sesji Ligi 
Narodów 


(oe) Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) Dzisiaj w 
połudn e wyjeżdża do Genewy polska de- 
legacja na sesję Rady Ligi Narodów. Na 
czele delegacjł stoi, jak wiadomo, min. Za- 
es „ 

Delegacja polska, którą oczekują powa- 
żne zadania wobec doniosłych problemów 
międzynarodowych, jak unja celna niemiec” 
ko-austrjacka i sprawy gdańskie, pos ada 
ściśle opracowane dyrektywy działania. 
Stanowisko rządu polskiego wobec tak do- 
niosłych zagadnień gospodarczych i polity- 
cznych, było, jak wiadomo. przedmiotem 
ostatnich nieustających narad w łonie rzą- 
du. Jakie będzie stanowisko delegacji 
polskiej w poszczególnych zagadnieniach, 
oczywiście nie zostało ujawnione. 


Na rok wiezienia sHaZano so- 
cjalisike Budzynska- Tylichka 

Warszawa, 12, 5. (PAT.). Wczoraj więczo- 
rem warszawski sąd okręgowy wydał wyrok 
w sprawie dr. Bydzyńskiej-Tylickiej, oskarżo- 
nej o organizowanie manifestacji w dn, lige 
września roku ub. Oskarżoną Budzyńską-Ty- 
licką skazano na 1 rok więzienia. 


konciuktor — mordercą 

(a) Warszawa, 12. 5, (tel. wł) Wezoraj 
aresztowane drugiego sprawtę napadu -na 
olicera i sierżanta w pociągu 2. Kowla do 
Sarn.. Jest nim Jan Borowiec. konduktor ob- 


|sługujący pociąg, w którym dokonano mor: 


derstwa. 


Więzienie — zamedliiwę 
w kosciele 


(0) Warszawa, .12. 5. (tęl, wł.)  Obradują: 
cy w Moskwie kongres bezbożników uchwalił 
zażądać, aby rząd -wydal surowe przepisy w 
celu zwalczania religijności wśród młodzieży 
Rząd sowiecki ma zabronić młodzieży poniżej 
lat 18 wstępu do świątyń pod rygorem kar 
więziennych. 


Społeczeństwo Gdymi w odpowiedzi 
ma prowokacje śdańskie 


Wiec i akademia — imponuiący pochód manifestacyujnu 


W ub, niedzielę Gdynia była widownią ży- 
wiołowego odruchu ludności, będącego reak- 
cja na obłędne poczynania elementów nacjo- 
nalistycznych w Gdańsku. Zarówno na wiesu, 
jak i na ak-demji, zorganizowanej ku uezcze- 
niu Ł0-tej rocznicy powstania śląskiego, padły 
z ust mówców mocne słowa, świadeęzące o nie- 
złomnem stanowisku społeczeństwa gdyńskie- 
go wohec zakusów niemiecko-gdańskicb. 

Wiec odbył się pod gołem niebem obok 
gmachu „Morskiego Oka i miał charakter 
spoułaniczny. Bez żadnej zapowiedzi i przy- | i Rowmunt Piłsudski z Warszawy. 
gotowania pód balustradą zebrały się tłumy | Obaj mówey w sposób stanowczy zaakcen- 


zakończenie uchwalono wśród manifestacyj- 
nych okrzyków rezolucję potępiającą gwałty 
gdańskie. 

ARADEMJA. 

Bezpośrednio potem w sali „Morskiego 
Oka" przy tłumnym współudziale publiczności 
odbyła się akademja, zorganizowana przez Le- 
gje Mocarstwową łącznie ze Zw. b. wojsk. t 
rezerwistów z okazji 10-lecia powstania ślą- 
skiego. Akademję zagaił p. dyr. Kawczyński, 
poczem przemówienia wygłosili p. dyr. Berger 


ludności, które w skupieniu wysłuchały prze- | towali nienaruszalność praw Rzeczypospolitej 
mówień móweów, pp. Jednaca z Oksywia, Ko- | na zachodnich i północnych rubieżach, stwier- 
wałskiego z Tenczynek i prezesa Zw. b. woi- ' dzająe, że raczej Polska upomni się o przyna- 
skowych i rezerwistów, por. Majewskiego. Na | 
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Piimisier Sirasbhurser aż | k 
e woejujacym szowinizmie W ańsUu 
Wrw*ad bialoścodziciek „Połiiisł” 

Białogród, 12. 5. (Pat). Białogrodzka | dności polskiej na terenie W, M. Gdańska, 
„Politika” przynosi obszerny wywiad z ba- | świadczącej o wzmaganiu się fałi wojujące- 
wiącym na wywczasach w Dubrowniku ko: 'go szowinizmu niemieckiego. P. minister 
ra.sarzem generalnym Rzplitej Polskiej w Strasburser podkreślił z naciskiem poko- 
Gdańsku ministrem Strasburgerem na te- jowość Polski, która, nie dając się wypro- 
mat stosunków polske-gdańskich, P, m- wadzić z równowagi, oczekuje cierpl.wię. 
nister Strasburger w wywiadzie swoiu :ż Liga Narodów już na pierwszem. swem 
przedstawii rzeczowo stan tych stosunków posiedzeniu uczyni wszystko, aby sprawy 

te uregulować, A 4:73] f 
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prowokacji niemieckiej w stosunku do lu- i 


leżne jej odwiecznie polskie ziemie, pozestate 
pod władaniem niemieckiem, aniżeli pozwoli 
naruszyć choćby piędź ziemi własnej; Gdańsk 
musi być polski, tak samo, jak t-PFusy Wschó- 
dnie mogą być uważane jedynie za kolonję nie- 
miecką, otoczoną morzem polskości, która mu- 
si z ezasem przejść pod polskie panowanie. 
Oba przemówienia były często przerywane 
hucznemi oklaskami i wzbudziły żywiołowy 
entuzjazm obecnych. ; 

Na zakończenie akademji prezes Stow. ve- 
zerwistów i b. wojskowych, p. Majewski zwró- 
cił się do p. Rowmunta Piłsudskiego z nastę- 
pującemi znamiennemi słowami: 

„Obywatelu Rowmuncie Piłsudski! Proszę 
przyjąć oświadczenie i zakomunikować je p. 
Marszałkowi Piłsudskiemu, że społeczeństwo 
gdyńskie oczekuje tylko na rozkaz Wodza, 
ażeby skierować swe siły tam, gdzie będzie 
tego potrzeba.” 

POCHÓD. 

Po akademji odbył się wielki pochód z tran- 
sparenitami pod gmach Komisarjatu Rżądu 
przy ul. Świętojańskiej, gdzie specjalna deie- 
gacja złożyła tekst rezolucji. Następnie po- 
chód ruszył z powrotem, poczem na Pl. Ka- 
szubskim się rozwiązał. 

Wspaniała ta manifestacja narodowa w 
Gdyni powinna głośnem echem odbić się na 
eałem Pomorzu, pociągając za sobą w iunych 
miastach analogiczne , wystąpienia  patrja< 
tyczne, 3 $ U 


A Do wieńca ekscesów gdańskich. skie- 
nych przeciw państwu polskiemu, 
| przybyło wygłoszone w tych dniach nie- 

A o REKO oświadczenie prezesa senatu 
` Wolnego Miasta, dr. Ziehma, W wywia- 
dzie z korespondentem nacjonalistyczne- 
EU pisma niemieckiego „Nachtausgabe'”, 
p. Ziehkm oświadczył: że uważa tezę pol- 
a ską domagającą się takich samych praw 
dła obywateli polskich w Gdańsku, z ja- 

kich korzystają obywatele gdańscy w 
Polsce za nieuzasadnioną. Prezes senatu 
gdańskiego dowodzi, że równorzędność 
praw doprowadziłaby do rychłej polo- 
nizacji wolnego miasta i sprzeciwiałaby 
się niemieckiemia charakterowi Gdańska. 
i" tej okazji „zaprotestował“ również 

Ziehm przeciw istnieniu polskiego za- 
dad kolejowego w Gdańsku, oraz jed- 
nocześnie dał wyraz swemu „pesymizmo 
wić w kierunku akcji pacyfikacyjnej wy- 
sokiego komisarza hr. Graviny. 


"Pan Ziehm niewątpliwie przysłużył 
się Polsce swem oświadczeniem. tak ak- 
 fuafinem zwłaszcza w przededniu sesji 
Ligi Narodów, mającej m, in, zająć się 
sprawami polsko - gdańskiemi. Obecnie 
— stanowisko władz wolnego miasta jest 
całkiem wyraźne a oficjalny „pesymizm 
p. Ziehma potwierdził dotvchczasowe 
przypuszczenia, co do NIELOTAT.NO- 
ŚCI GDAŃSKA WOBEC PAŃSTWA 
POLSKIEGO. Prezes senatu gdańskiego 
 nedwtuznacznie dał bowiem do zrozumie 
dla. że stworzenie pokojowego „modus 
vivendi“. między Gdańskiem a Polską 
livłoby „wielkiem niebezpieczeństwem 
dla, niemieckiego charakteru wolnego mia 
sta“. — a lojalność wobec Rzeszy Nie- 
mieckiej — można sobie dopowiedzieć — 


jest zasadniczym celem władz gdańskich 
" Tdąc dalej, możemy śmiało przypuszczać. 
że w jednej z następnych mów p. Ziehm 
gotów domagać się „ANSCHTUSSU”... 
GDAŃSKO - NIEMIECKIEGO, z do- 
datkiem... „praniemieckiego* Pomorza, 


W ciągu szeregu lat współżycia pol- 
sko « gdańskiego propaganda niemiecka 
wytrwale pracowała nad tem, aby do- 
wieść, że wolne miasto Gdańsk jest 
przedmiotem rzekomych „imperjalistycz- 
nych pożądań polskich”, że w każdej 
chwili wolnemu miastu grozi rzekomo... 
wtargnięcie wojsk polskich, a przez to 
naruszenie obowiązujących traktatów, 
Wbrew takim i podobnym  zapowie- 
dziom, polityka państwa polskiego wzglę 
dem wolnego miasta nacechowana była 
właśnie jaknajdalej idącą powściągliwo- 
ścią a nawet pobłażliwością, Na nieustan- 
ne prowokacje gdańskie i na ekscesy roz- 
bÞujatego nacjonalizmu pruskiego w 
Gdańsku — państwo polskie szukało od- 
powiedzi w decyzjach Łigi Narodów i w 
interpretacjach każdorazowego Wvso- 
kiego Komisarza Ligi Narodów w Wol. 
nem Mieście. Ten spokój władz polskich 
wobec Gdańska i lojalność Polski „wzglę- 
dem istniejących zobowiązań osiągnęła 
już dzisiaj swoje owoce, 
Opinie: <uropejska. umie już wogóle 
orjentować się w kulisach 


póstępowa- 

l nia „polityków“ Wolnego miasta podob- 

| nie, jak wogóle orjentuje się w stosun- 

| "ku do'spraw niemieckich, W Europie 

nastąpiło pod tym względem wyraźne 

 otrzeźwienie. Przykładów możemy po- 

szukać choćby we Francji, gdzie uroczne 

marzenia © porozumieniu niemiecko 

francuskiem zostały podważone podko- 

pem „Anschlussu“, tak wyraziście oświe- 

onym w przemówieniu prezydenta 

Doumergue'a, ministra Laval'a a następ- 

~ mie przez samego Brianda. Spełzł rów- 

i nież na miczem niemiecki sen o przyja- 

ciełskiej sielance anglo - niemieckiej w 

Chequers, w gościnie u ministra Hender- 

sona. - 

Z chwilą więc, gdy w stosunku do 

polityki niemieckiej — miejsce marzeń 

politycznych zajęła rzeczowa krytyka, — 

można być przekonanym, że krytyka ta 

"ujawni się również na forum Ligi Naro- 

dów w rozważaniach spraw polsko — 

"gdańskich, 

ko Przebiera się już miara nieprawości 

gdańskich. Wyrok II instancji na Jerzy- 

ka potwierdza to również jaskrawie, — 
Mamy w nim jeszcze jeden dowód, 


żę| 


nietylko czołowi politycy gdańscy zao- 
strzają stosunki polsko-gdańskie, lecz. że 
cała struktura aparatu gdańskiego po- 


cząwszy od przedstawicieli oficjalnych 
władz gdańskich a kończąc już nawet na 
wymiarze sprawiedliwości wszystko 
zwrócone jest ostrzem prowokacji prze- 


ciw Polsce. 


Jesteśmy — dzięki niewątpliwej za- 
słudze polskiego rządu —— w tem szczęś- 
liwem położeniu, że ciężar winy za wszel 
spada całkowicie 
na jedną tylko stronę: — na Gdańsk, Nie 
ulega także wątpliwości 
polskiego, 


kie nieporozumienia 


że wysłannik 


rządu rządu 


U stóB Malki Boskiej Ga amskiej 


ay ARE: 


pierwszorzędną uwagę na sprawy nasze- 
go autorytetu zagranicą. potrafi w Ge- 
newie uzyskać nietylko należną nam Sa- 
tysfakcję, ale również sankcje, uniemoż- 
liwiające Gdańskowi tego rodzaju postę- 
powanie na przyszłość, A to tembardziej 
że w obecnych warunkach. nie sięgając 
bynajmniej po radykalne środki mógłby 
rząd polski sankcje takie bez trudu a z 
całkowitem: powodzeniem zastosować. 
Państwo polskie jest jednak —- człon- 
kiem Ligi Narodów, dbającym o powa- 
zę tej międzynarodowej instytucji. Dla- 
tego sprawy gdańskie złożyło w ręce 
meteai 5 genewskiej. Z, 


Trzydmiowe uroczysłości kongresu eucharysiyczneśo 


W Wilnie odbyło się uroczyste zakończenie 
trzydniowego Kongresu Eucharystycznego. -— 
Wspaniała procesja eucharystyczna, która prze 
ciągnęła ulicami miasta od Ostrej Bramy, przy 
była do katedry, u frontonu której zbudowany 
był duży ozdobny ołtarz. 

Wielki plae przed katedrą, mieszczący oko- 
ło stutysięcy osób, wypałniony był morzem 
głów ludzkich. Olbrzymie tłamy w licznych 
pielgrzymkach przybyły mimo niedawnej kilę- 
ski powodzi ze wszystkich stron z, Wileńskiej, 
aby u stóp Ostrobramskiej Orędowniczki upro- 
sić łaskę opieki dla Ojczyzny. Wielc pielgrzy- 
mek przybyło čo Wilna pieszo, odbywające dro- 
gę no kilkadziesiąt kilometrów. Wśród dzie- 
siątków tysięcy uczestników Kongresu znaczną 
grupę stanowiła młodzież ze Stowarzyszeń 
Młodzieży Polskiej, których członkowie i ezłon- 
kinie przybyli w liczbie ponad trzy tysiące. 

Uroczyste nabożeństwo celebrował J. E. Ks. 
Arcybiskup Romuald Jałbrzykowski, kazanie 
zaś wygłosił J. E. Ks. Biskup St. Łukomski. 
Po nabożeństwie J. E. Ks. Biskup Michałkie 
wiez, odczytał szereg powziętych w czasie Kon- 
gresu na zebraniach plenarnych- rezolucyj, na- 
wołujących do propagowania w słowie i piśmie 


praktyki częstej Komunji św., wzywających do 
wytężenia wszystkich sił, ahe przyjścia z po- 
mocą moralną i maierjalną nieszczęśliwym 
mieszkańcom Wileńszczyzny, tak srogo do- 
tkniętym klęską powodzi, dalej do obrony świę- 
tości małżeństwa chrześcijańskiego, do rozto- 
czenia troskliwej opieki nad młodzieżą, której 
wychowanie powierzone być winno prawdziwie 
katoliekiemu nauczycielstwu, oraz do podjęcia 
akcji unijnej i misyjnej. 

Na nabożeństwie obeeni byli przedstawicic- 
le władz państwowych z p. wojewodą na czele, 
władz wojskowych, municypalnych, Uniwerzy- 
tetu i in. 

Po odczytaniu rezolacyj kongresowych ks. 
Metropolita Jałbrzykowski udzielił nieprzej- 
rzanym rzeszom wiernych uroczystego błogo- 
sławieństwa oraz odpustu papieskiego. 

W kongresowych uroczystościach wileńskich 
uczestniczył prócz wspomnianych wyżej Księ- 
ży Biskupów również J. E. Ks. Biskup Ło- 
ziński z Pińska. 

Ta podniosła a zarazem potężna manife- 
stacja religijna wywarła olbrzymie wrażenie 
na jej uczestnikach. 


Nowe prowokacje miemieckie 


Atak ma las. BPomańskiecego 


Atak, który przypuściła prasa niemiecka 
w stosunku do przywódców polskich w Nier- 
czech, a wśród nich księży polskich, przecho- 
dzi wszystkie spotykane dotąd granice. Wła 
śnie jedno. z. pism niemieckich w Berlinie 
„Tempo“ pozwoliło sobie na zamieszczenie 
niesłychanej notatki, w której twierdzi się, iż 
jeden z naejenal-socjalistów na Pomorzu 
woźnica Braatz, został przychwycony pod za- 
rzutem szpiegowania na rzecz Polski. Areszto- 
wanie nastąpiło w chwili — twierdzi dalej 
„Tempo“ — gdy Braatz otrzymywał list od 
przywódcy mniejszości polskiej na Pograni- 
czu, proboszcza Domańskiego z powiatn zło- 
towskiego ` 

Notatka ta zredagowana jest w ten sposób, 
iż rzucać może podejrzenie, jakoby w całą tę 
rzekomą aferę szpiegowską wmieszany był ks. 


Nie 


dr. Domański, przewodniczący Związku Pola- 
ków. Jest to siara metoda szkalowania przy- 
wódeów polskich w tym eelu, aby podburzać 
ludność niemiecką przeciwko Polakom. Obu- 
rzające insynuacje pisma „Tempo“ tem więcej 


muszą zasługiwać na potępienie, iż pozostała. 


część prasy niemieckiej jak „Wossische Ztg.“ 
i „12 Uhr“ donosi, iż wymieniony nacjonalista 
Braatz ofiarowywał księdzu dr. Domańskiemu 
wynagrodzenie za dostarczenie rzekomych ta- 


jemnie wojskowych i ks. dr. Domański sam od- 


dał go w ręce policji. , 

Mamy tu oczywiście do czynienia z bezezel- 
ną prowokacją nacjonalistów niemieckich, któ- 
rą dła swych niskich celów partyjnych wyko- 
rzystują demokratyczne pisma niemieckie. 

Po słynnym najeździe stahlhelmowców na 
Zakrzewo i ohydnych demonstracjach przeciw- 


Ka marginesie 


Gdu ma ziodzicjuczapka 
Gore... 


„Słowo Pomorskie” przyłapane na go- 
rącym uczynku wybitnej tendencj! szkalo- 
wania stolicy Polski kalumniami, iż odbyw 
wa się w Warszaw.e zjazd Centralnej Rady 
Związku Bezbożników, tłumaczy się ob- 
szernie tem, że w.adomość tę podała dosło- 
wnie za Kap-em (Kat. Ajenc. Prasowa). 

Stwierdzić należy zatem: 1) nieprawdę 
jest, że zamieszczono wiadomość szkalują- 
cą Warszawę i Polskę z „wyraźnem powo 
ieniem się na jej źródło”. 

Przeciwnie wyraźnie opuszczono źródło 
pom.jając stały znak: tej ajencji pomieszcza 
ny przy każdej informacji (KAP), oraz po- 
mijając datę numeru ,(Germanji" (z 6 maja 
br.), oo ułatwiłoby kontrolę. 

2) skwapliwość cytowania za prasą nie- 
miecką (choćby nawet „Germanją”) wszeł- 
kich kalumnji przeciw Polsce, jest stałym 
błędem prasy opozyc., która nie waha się 
użyć jadu produkcji berlińsko- kowieńskiej,» 
byle rzucić kłamliwe i niesprawdzone o 
skarżewie na stolicę Polski za jej aparas 
bezbożników”. 

3) merytorycznie zdaje się być możli- 
wem, że właśnie na łamach  „Germanji” 
spreparowano już odpowiednio słałszowa- 
ną informację, którą zbyt gorliwie i bez 
sprawdzenia na miejscu w Warszawie, po- 
dała Kap., która pracując na terenie stoli- 
cy łatwo mogła stwierdzić przy pomocy 
kompetentnych władz, że obrady ceńtral- 
nej Rady Związku Bezbożn ików nie miały 
miejsca w Warszawie, 

Identyczne teksty o obradach bezbożni- 
ków w Moskwie, pomieszczone na. łamach 
prasy miemieckiej, równie Polsce wrogiej. 
mamy do dyspozycji, nawet dla szukają- 
cych zadośćuczynienia na droga sądowej 


„PPS-achów. 


ph 


DBrymas Hlondw Rzymie 


Jak donosi KAP z Watykanu w dn. 9 bm. 
ambasador Rzplitej Polskiej przy stolicy św. 
Skrzyński wydał obiad na eześć J. Em. Ka. 


Kardynała Prymasa Hlonda. W przyjęciu tem 


wzięli udział: kardynał sekretarz stanu, Pa- 
celli, arcybiskup Pizzardo, msgr. Caccia Domi- 
nione, księża biskupi polsey: Nowak, Adam- 
ski, Jełowieki, księża prałaci polscy: Skir- 
munt, Lewak, Wróblewski, Janasik, Florczak, 
rektor Instytutn polskiego, ks. prał. Zakrzew- 
ski, rektor kolegjum polskiego O. Olejniezak. 

Po obiedzie w salonach ambasady odbył się 
raut, w którym wzięli udział przedstawiciele 
duchowieństwa i dyplomacji. 

Podkreślić należy, iż J. Em. Ks. Kardynał 
Prymas Hlond _ jest w Rzymie wszędzio ser 
decznie witany. 


Damięśai © braciach 
dottiniętych klęska 
powodzi?! Tyciące pe- 
wodzian cierpi lód 


Pamiętaj o mich? 

e E E S a O" 
ko zasłużonemn działaczowi narodowemu — 
ks. dr. Domańskiemu, nacjonaliści chwycii się 
podstępnego Środka, sturając się w prowole- 
cyjny sposób insynnować przywódcy Polaków 
w Niemczech szpiegostwo na rzecz Polski. 


ożć być MOWY © rewizji 2 


Sramic Polski 
Znamienny glos dziennika litewskiego 


Lřetuvos Aidas w art. p. n. „Z polityki 
Piłsudskiego“ omawia znaczenie dla. Polski 
budowy kolei Górny Śląsk — Gdynia pod 
względem gospodarczym i wojskowym i pod- 
kreśla, że jasną staje się Tzeczą, że eksport 
polski Śmiało będzie mógł konkurować z eks- 
portem innych krajów, eo przyniesie Polsce 
znaczne korzyści. 

Lecz — pisze dziennik — najważniejszen 
bodaj będzie znaczenie nowej linji kolejowej 
pod względem politycznym. Francuzi, dając 
pieniądze na budowę linji, która idzie wzdłuż 
granicy niemieckiej i przez cały korytarz 
gdański, wykazali, że nie przypisują żadnej 
wagi do pogłosek o rewizji granic niemieckich 
Jub o zlikwidowaniu korytarza. Wszystkie po- 
dobne pogłoski, lansowane przez Niemców i 
Anglików obeenie straciły podstawę. Przecież 
Francja i Polska nie po to będą łożyły mi- 
liardy w budowę kslei, by później ją oddać 
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Niemcom. Żadne żądania Niemiec, idące w kie- 
runku rewizji granie z Polską, obecnie nie nie 
wskórają ; przez budowę kolei Polska i Francja 
dobitnie wykazały, że nie może być żadnej 
mowy o jakiejkolwiek zmianie granie polskich 
na korzyść Niemiec. Dopóki tak twierdzili 
sami tylko Polacy, to była inna sprawa. Lecz, 
gdy obecnie podobnie twierdzą Francuzi, i to 
nie tylke słownie, lecz czynami, to cała rzecz 
przedstawia się w zupełnie innem świetle." 
Następnie dziennik dewodzi, że nowa kolej 
przyczyni się do jeszcze większego wzrostu 
Gdyni, której i  detychczasewy rozwój 
posuwał się w tempie iście amerykańskiem. 
„Często — pisze dalej dziennik — usiłowano 
scharakteryzować Piłzuaskiego jako nieznaią- 
cego się na polityce, umiejącego tylke mocno 
łajać i brzękać szablą. Lecz najprawdopodo- 
bniej powyższą opinję o Zfssszałku wypadnie 
obecnie poddać rewizji. Prawe jast, že jedno- 


cześnie dążył systematycznie do wzmocnienia 
Polski na wewnątrz i na zewnątrz”. 

Tu dziennik podkreśla skuteczne zabieg; 
marsz. Piłsudskiego dokoła stworzenia popie 
rającej go większości w sejmie, eo umożliwia 
mu rozwiązanie wielu probłemałów, dalej 
wspomina o akcji porozumienia z mniej- 
szością ukraińską i wreszcie o najważniej. 
szych pracach dokoła wzmocnienia zachodniej 
granicy Rzeczypospolitej i rozbudowy polskict 
sił zbrojnych i floty. 

W końcu dzienhik zaznacza. 
dąży do wzmocnienia się na zachodzie, stosu- 
jac tu taktykę nie defenzywną, lecz ofenzy- 
wną, by później — po zapewnieniu sobie bez- 
pieczeństwa na tyłach — odwrocić się, jak 
mowią stronnicy Marszałka, ku wschodowi. 
Jest tylko rzeczą wielce wątpliwą, aby Polski 
zdobyła na zachodzie zupełne bezpieczeństwo“, 

i gTr 


„Piłsudski 


zaa 


Żyjemy w czasach niepewnych dla koro 
mowanych głów. Trony się walą jedne po 
drugich, a purpura płaszczów królewskich 
w krwawy sziandar rewolucji się zmienia. 
Monarchowie, gasnącego świata, z zazdro* 
ścią spoglądają na Prezydentów Republik. 
którzy zdawałoby się, w czasokresie swe- 
go urzędowania, bezpieczni są od huraga- 
nów zmiałających berła, a nieraz i'życie. 

A jednak i Prezydenci ciężkie brzemię 
-na barkach swych dźwigają. 

Aktualną jest dziś niezmiernie we Fran 
„ji sprawa wyboru 13-go Prezydenta Repu- 
' bliki i warto nadm.enić przy tej sposobno- 
ści, jakie były koleje poprzedników prezy- 
denta Doumergue: Oto Casimir Perriér, 
- Millerand i i Deschanel musieli ustąpić ze za 
-'szczytnego stanowiska zupełnie nagle, Felix 
Faure zmąrł tajemniczą śmiercią, a Carnot 

| padł tragicznie ofiarą swego dostojnego za- 
wodu. We Francj. głowa państwa nie ogra- 
nicza się jedynie do łigurowania przy od- 
słonięciu pomników, poświęcenia żłobków 
dla niemowląt i pozowaniu do fotogratij o- 
kolicznościowych. 
s. Przeciwnie Prezydent Republik: :Francu- 
skiej ma decydujący wpływ przy tak czę- 
stych we Francji. kryzysąch gabinetowych 
„ Om desygnuje premjera i omaw.a. z nim 
skład przyszłego manisterjium, Nadaje więc 
„ kierunek całej polityce francuskiej. 
~ Kto będzie teraz dg u Prezydenta 


hi. Doumergue? Kto w dniu 13 maja zostanie 
ui „obrany 13-tym Prezydentem Francji? 

ją | Wybory odbędą się w, Wersalu w histo 
i rycznej sal., gdzie miało miejsce zgromadze 
wi | _nie narodowe, pod przewodnictwem prezy- 


` denta Senatu. Wedle obowiązującego cere- 
monjału prezydent Senatu wywołuje po na 
zwisku senatorów i posłów, którzy wstępu- 
ją ma estradę, składając kartki z nazwi- 
„skiem kandydata. Po ogłoszeniu wyniku 
„głosowania, nowo obrany Prezydent Repu- 
-bliki występuje na sam Środek sal:, co ma 

„znaczenie symboliczne, ma on bowiem stać 

' pośrodku partyj (co naturalnie nie oznacza, 
„żę ma należeć do centrom) i Roejauje urzę- 
„dowanie. 


wzywa 


ER 


dn |, 
gt | Cała Francja a z nią pośrednio cały 
iit świat polityczny oczekuje z nap.ęciem wy” 
A | „siku glosowania. 
gal |. 1 KTO BĘDZIE PREZYDENTEM? 
ti Poważnym kandydatem obok Doumer- 
R | bie! a jest Br.and, 

| Wedle niektórych pogłosek Briand 
m "nie chciałby zostać „malowanym“ Prezy- 

"ienten ale pragnie trzymać rękę na pulsie 


polityki zagranicznej w formie bardzo bez- 
' pośredniej, tj. mietylko chce mieć gwarancję 
pozostaw.enia na kierujących posterunkach 
przy Quai d'Orsay swoich ludzi zaufania, 
ale także i wpływu na użycie dość spo- 
rych, jak wiadomo, funduszów dyspozycyj* 
: nych ministerstwa. 
reem 


Niezwykła przyścda 
b. ministra skarbu 


- Byłego ministra skarbu, obecnie profesora 
„politechniki warszawskięj dr. Jerzego Michal- 
skiegó spotkał onegdaj w Warszawie przykry 
wypadek. W tramwaju w drodze do Politech- 
“niki, został okradziony z portfelu, w którym 
wprawdzie było mało gotówki (10 zi.), ale du- 
žo korespondencji osobistej. 

Kradzieży, dokonano w REET PR Spo- 
sób. Profesor Michalski miał na sobie paito 
i nowiutkie ubranie, Wypchany portfel znaj- 
dował się w wewnętrznej kieszeni marynarki. 

Kieszeń tę przecięto ód wewnątrz sza 
rozcięto podszewki ty'ko tyle, ile potrzeba n 
wydobycie portfelu. „Nowy garnitur z wierz- 
chu nie został ani na jotę uszkodzony. 

Tego samego wieczora złodziej poszedł ra 
pocztę i w dwóch wielkich kópertach, należycie 
'zaadrósowanych i 'ofrankowanych odesłał 9o- 
szkodowanemu. profesorowi paszport, bilet ko- 
_lejowy (prof, Michalski jest członkiem Rady 

| kolejowej) — wszystkie dokumenty i całą ko- 
3  tespondencję. 
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|. 15 maja zdobedzie Pałac Elizejski 


KANDYDAT POINCAREGO. 


Przeciw kandydaturze Brianda wstaje 
groźny cień Rajmunda Poincaré, który po- 
wraca do zdrowia i nie chce dopuścić swe 
go, przeciwu.ka politycznego do Pałacu Eli 
zejskiego, 


Jego kandydatem na Prezydenta Repu- 
bliki jest senator Albert Lebrun, gdyby jed 
nak ta kandydatura nie miała szans powo- 
dzenia, to Poincaré poprze obecnego wice- 
premjera i m.nistra sprawiedl.wości, Leona 
Berarda. Lebrun jest człowiekiem bardzo 
poważnym, ale osobistością nieco bladą; 
Leon Berard natomiast, człowiek wszech- 
stronnie wykształcony i ogólnie poważany, 
ma duże szanse, 


Politycznie Lebrun należy do lewego 
skrzydła centrum, jest więc nacjonalistą. 
Berard zaś jest prawicowcem. 


„POSTĘPOWY, POKOJOWY, MIĘDZYNA 
RODOWY" DOUMER. 
Wchodzi również w rachubę zgłoszona 


kandydatura Pawła Doumer, prezydenta Se! 
natu, Wybór Doumera byłby aktem idą- 


cym po linji tradycyj. Trzej bowiem z je- 
go poprzedn.ków: Loubet, Talliere i Dou- 
mergue piastowali również poprzednio god 
mości prezydentów Senatu, 


Doumer należy do republikańskiej lewi 
cy. Jest więcej „postępowy, pokojowy i 
międzynarodowy niż Doumergue“, podkre- 
Sla z uznaniem korespordent jednego z 
pism wiedeńskich, 

W przeciwieństwie do obecnego prezy- 
denta, zawsze uśmiechniętego, odznacza się 
p. Doumer ponurą powagą. Robi wrażenie 
surowego purytanina, oo nie jest we Fran- 
cji zaletą. Zwolennicy jego operują argu- 
mentem, że Doumer stracił na wojnie 
(względnie na skutek wojny), swoich czte- 
rech Synów. 


Doumer już raz kandydował na prezy- 
denta republiki przed dwudziestu pięciu la- 
ty i został wówczas pobity przez Fallie- 
res'a. 

Wyborów 13 maja oczekujemy zwłasz- 
cza w Polsce z zainteresowaniem pełrem 
życzhwośc. dla naszej sojuszn.czki — Fran- 


cji. 


Fglarne oczy pięknej Nancy Karrol z lu- 


bością patrzą w świat ` zdają się mówić: 
„nie martwcie się, życie jest tak piękne” 


wéch mi 


W końcu XIV wieku w Hiszpanji i Portu- 
galji szalały pogromy żydowskie, którym po- 
ezątek dał w 1391 Fernando Martini w Se- 
willi, Tysiące żydów zostało wówczas wymoz- 
dowanych, a majątki ich rozgrabione. 

Wielu żydów wówczas przyjęło chrzest, w 
głębi duszy pozostając fanatykami żydowski- 
mi. Hiszpanie nazywali ich Marrana (prze- 
klęci). 

Przez kilkaset lat Marranowie hiszpańscy, 
których początkowa liczba 200 tys. bardzo się 


rozrosła, starali się utrzymać swoją odrębność 
religijno-narodową. 

Sensacyjnie rewelacyjną jest wiadomość po- 
dana przez jedno z pism niemieckich, że obec- 
ny prezydent republiki hiszpańskiej Alcala 
Zamora pochodzi z rodziny Marranów i bardzo 
jest z tego dumny. 

Minister spraw wewnętrznych nowej repu- 
bliki Miguel Maura jest również „ukrytym 
żydem“. W domu jego rodziców święcono pil- 

| nie szabat i podawano rytualne potrawy. 
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Psów Myśliwskich, pod k.erownictwem 


Proces berliński przeciwko grupie narodo- 
A wy ch socjalistów, oskarżonej 0 zorganizowany 
napad na zebranie komunistyczne, obfituje w 
sensacje. Qłośnem echem rozległy się już ze- 
znania Hitlera i Stennesa, który był kierowni- 
kiem oddziałów szturmowych w Gdańsku. 
Hitler zeznawał sprytnie. Twierdził, że jest 
przeciwnikiem teroru i gwałtu i stoi ną grun- 
cie lojalności. „Tylko dyscyplinie naszych lu- 
dzi należy zawdzięczać, że nie reagują na pro- 
wokacje „bijcie faszystów!” —— oświadczył da- 
lej wódz żółtych koszul. „Bojówki nacjon.-so- 
cjalistyczne istnieją tylko dla samoobrony”. 

W dalszym ciągu rozprawy zeznawał Sten- 
nes, nazwany ironicznie przez „Vólk. Beob.* 
„bojowcem barykadowym” Z zeznań jego wy- 
nika, że w stronnietwie Hitlera są za wiedzą 
naczelnego zarządu t. zw. grupy nielegalna, 
czyli zbrojne bojówki do specjalnych poru- 


lityczne. 


W Bagateli, staraniem Polskiego Zw. Ho-dowli Psów Rasowych i Tow. 


czeń, do których należą ewenttialne mordy po- | 


Wystawa psów rasowych 


Hodowli 
prezesa M. Trybulskiego urządzono wysta- 


wę psów rasowych. 
COE ANE CZW A PRANIA NIEZB 


Miiterowskie bagno przed sadem 


Semsacje w procesie berlińskim 


V Sensacyjny proces toczy się dalej. 

W prasie angielskiej sensację wywołał ar- 
tykuł wstępny „Daily Herald“, atakujący 
obecny rząd niemiecki. W związku z głośnem 
zeznaniem Hitlera w sądzie, dziennik stwier- 
dza, że rewolucja hitlerowska skończyła się i 
już nie zagraża więcej. Niebezpieczną nato- 
miast dla demokracji niemieckiej jest obecna, 
na pół jawna dyktatura. 

W związku z sensacyjnym tym procesem nie- 
zmiernie zajmującą jest wiadomość nadesłana 
z Rzymu, że poseł hitlerowski Góring został 
w. tyeh dniach przyjęty przez Papieża i przez 
Mussoliniego. 

Góring interwenjował u Ojca 6: św. w sprawie 
stanowiska biskupów niemieckich wobec stron- 
nietwa nacjonalno-socjalistycznego. Złożył on 
przyrzeczenie, że w przyszłości stronnietwo 
będzie się odnosiło do religji katolickiej z wiel- 

| ką powściągliwością. | 


` 


. 


ministro z rodu przekletych“ 


Masemerja w Wiszgamnji dziala 


Morranem jest także i nowy minister spra- 
wiedliwości de Los Rios, którego starożydow- 
ski ród wydał szereg żydowskich uczonych, 
kupców i podróżników. Pierwszym czynem mi- 
nistra było proklamowanie wolności wyznania. 

W rozmowie z rabinem Cohenem, obywa- 
telem niemieckim, de Los Rios oświadczył, że 
nowy rząd oprócz przeprowadzenia rodziału 
Kościoł* od Państwa znosi znany dekret któ- 
lowej Izabelli z roku 1492, zabraniający žy- 
dom prawa pobytu w MHiszpanji pod karą 
śmierci. 


sk 
ZNIESIENIE OBOWIĄZKU NAUCZANIA 
RELIGJI W SZKOŁACH. 


Ostatnie telegramy przynoszą z Hiszpat ji 
wiadomości o zniesieniu obowiązku nauczania 
religji w szkołach, reformie rolnej, a również 
o uchwaleniu nowej reformy wyborczej, która 
postanawia, że 80 proc. mandatów przypadnie 
stronnietwu, które zdobyło większość, a 20 pro- 
cent pozostanie dla innych. Kobietom nie przy- 
znaje się prawa wyborczego, bo mogłyby nod- 
mówić poparcia rewolucjonistow. 


REWOLUCJA DZIEŁEM MASONERJI. 


Ciekawe światło na rewolucję hiszpański 
rzuca praca dr. Wichtla p. t. „Weltfreimauerei, 
Weltrevolution, Weltrepublik (Lehman Mow- 
chjum). Autor poświęca Ifiszpanji osoby 
rozdział i pisze między innemi: 

„Masonerja została zaszczepiona Hiszpanji 
przez Anglję w roku 1728. W nowszych eza- 
sach masonerja hiszpańska pracowała wszel- 
kiemi siłami nad wnrowadzeniem repubiiki. 
Ścisłe stosunki łączyły z masonerją twórców 
krwawego powstania w Barcelonie, a potem 
zamachu na królowę En; w r. 1905 i mordu 
dokonanego na hiszpańskim: premjerze. 

Dyktator Primo de Rivera zamknął, ložę 
madrycka w r. 1905. 

Bracia paryscy wytoczyli śmiertelna walkę 
przeciw de Riverze. Zwerbowali szereg hisz 
pańskich agitatorów, rozpowszechniali ulotki 
przeciw dyktatorowi w wojsku i doprowadzik 
ostatecznie do wybuchu rewolucji. 
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Szulsaja spadkobierców 
Kto jest dziedzicem spadku 480 tys. dolarów? 


Z Poznania komunikują, iź otrzymano tam 
wiadomość, że zmarł niejaki Franciszek Gro- 
chowski, bezpotomnie w Brazylj. i pozostawił 
majątek w wysokości 480,000 dcl. amerykań- 
skich. Wszystkie rodziny noszące wyżej wy- 
micenione nazwiska, zechcą przesłać najpóźniej 
do dnia 30 sierpnia b. r. narazie rodowody, 
sięgające możliwie 5 pokoleń wstecz. W razie 
pokrewieństwa ze spadkodawcą będą potreo- 
bne oryginalne metryki, o które później się po- 
prosi. Narazie starezą rodowcdy i ewent, od- 
pisy metryk. Uprasza się wszystkie czezopi. 
snia o powtórzenie powyższego. Zgłożaenia na- 
leży przesłać na ręce adw. Józefr. Wystskiege, 


Poznań, ul, Dąbrowskiego 44, 


SE: 


ki, które w „państwie bojaźni Bożej” są 
stosunkowo znacznie częstsze niż w innych 
krajach.... ; 


A więc przedewszystkiem przypom'na 


się słynny morderca — sadysta Haarmann, 


który zwabiał „do szebie i mordował mło- 
dych mężczyzn obdzierając z odzieży, Po- 
mocnikiem jego był niejaki Grans. Akt o- 
skarżenia zarzucił Haarmannowi popełnie- 
mie aż 27 morderstw... Rewelacje mor- 
derstw popełnionych przez mego, wywoła- 
ły w Niemczech niesłychaną sensację po- 
wszechne oburzenie przeciw policji hanno- 
werskiej, która okazała w tej śprawie nie- 
słychaną nieudolność. 


` Przez lat 5 pod okiem tej władzy bez- 
pieczeństwa mordowano w jakiejś ruderze 
nadrzecznej ludz. Haarmann bywał czę- 
sto wieczorami w arcypodejrzanej knajpie, 
gdzie zbierali się zboczeńcy í hulał z lekko 
myślnym. młodzieńcami, których następ- 
nie zwabiał do swej kryjówki Pomagał 
mu w tej robocie wymieniony powyżej 23- 
letni kupczyk Grans. 


Haatmann był to mężczyzna dość wyso 
ki i — podobnie jak Kiirten — o twarzy 
dość sympatycznej z jasno-błękitnemi oczy 
ma dziecka, nadzwyczajnie uprzejmy, ła- 
godny i miły, Nikt nie posądziłby go o tak 
krwawe występki, O zbrodniach swoich 
jak Kürten, mówił zupełnie spokojnie tak. 
jakby kupiec przeprowadzający irwentarz.. 


Drugim takim typem był niejaki Denke, 
potworny morderca masowy Z Miinustenber 
gu, pożeracz mięsa ludzkiego... Ten rów- 
mież łączył zbrodniczość z dziwnym i za- 
dziwiającym cynizmem i był człowiekiem 
pozbawionym wszelkiego zmysłu moralne- 
go. Karol Denke był gospodarzem wiej- 
skim, Pewnego. razu przyszedł do niego 
młody czeladnik, prosząc go o zapomogę. 
Denke zaprosił go do mieszkania i ugośc:ł. 
Nagle rzucił s'ę na mc nieprzeczuwającego 
z ostrą siekierą i rąbrął go w głowę. Ciężko 
ranny chłopak zdołał jednak uciec i zaalar 
mować policję. 

Zeznaniom jego jednak mie chciano dać 
z początku wiary, gdyż Denke był znany ja 
ko spokojny i „solidny“ obywatel. Wresz- 
cie aresztowano zbrodniarza, który powie- 
sił się w więzieniu, To skłoniło policję do 
energicznego śledztwa, które dało przeraża 
jące rezultaty. 

W przeciągu zatem lat kilku (Haarmann 


w Niemczech 


stwie, wydającem tak często takich zbrod- 
niarzy, 

Widać, że Niemcy toczone są rakiem mo 
ralnym, że zepsucie zatacza tam coraz szer 
sze kręgi... A. gdy dodamy skąd'nąd zna- 
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nociesną $0d0m 


Kwiaty dla świń 


Krwawa irójlca Kiirfen, Haarmann i Denke 


AEn Afera upiora z Düsseldorfu P'otra Kür- 
tena odświeża w pamięc. podobne wypad- 


ne szczegóły np. o życiu podziemnem Ber- 
lina to roztoczy się przed nami obraz jakiejś 
nowoczesnej Sodomy i Gomory nurtowa- 
nej najohydniejszem. namiętnościami, wy- 
stępkami i zbrodniami... 


Na polach hiacentowych w Holandji wre gorączkowa praca. Ogrodnicy rozróżniw- 

szy kolor pąków kwiatowych koszą całą roślinę i jako nieużyteczną wyrzucają świ- 

niom na pokarm, Drogocenne cebulki wydobywa się z ziemi, segreguje i wysyła na 
rynki zbytu. 


Pe wystawie kur — wysława myszy 


kŁomayńskcie pomysły wystaw 


Londyn zdobywa coraz to większą sła 
wę jako miasto wystawowe, Włosi, Fla- 
mandczycy i Persowie wystawiali w Londy 
nie. Przed rokiem pokazywano najpiękniej 
sze kury z całej Europy a obecnie urządzi- 
ły sobie spotkanie wszystkie myszy z całej 
Anglji. Zjechały się, a raczej zw.eziono je 
do St. Albans przedmieścia Londynu. Zna- 
wcy twierdzą, że wspaniałe okazy niektóre 
dochodzą do ceny 4 tys. zł. Stanowią chlu- 
bę angielskich hodowców myszy, którzy 
przy pomocy zaprzyjaźnionych hodowców 
zwłaszcza Japończyków doszli do tak wspa 
niałych rezultatów. Dotąd chwalą się sie- 
demdziesięciu odmianami myszy, które wy 
stawiają.w St. Albans. 


wystawie rolniczej 
przez ręce wytrawnych ekspertów, którzy 
wydawali wpierw sąd, czy myszy mają od- 
powiednio długie ogony, kształt uszu, mi- 
sterność łapek kolór i gładkość skóry. Na- 
wet szerokość czaszki wchodziła w śrę przy 
wydawan.u opinii o... klasycznych kształ» 
tach mysich. 

Publiczność jest pełna zapału i zachwy* 
tu dla wystawy. Gazety liczące się z tem 
wysłały specjalmych sprawozdawców, któ- 
rzy z całą powagą traktują mało dotych- 
czas znany temat. „Są myszy — pisze spra- 
wożdawca ,Morningpost', — które przy- 
brały zblazowane maniery wystawianych 
kotów i psów“, 


przechodziły myszy- 


„Rozbrojenie” | 

| INĘZCZYZŻIU 

Precz z pamcicrzem SZłyWNnYyYCH 
sorsów 

Znajdujemy się u rozstaju dróg mody mę- 
skiej. Już od dawna ludzie „odważni“ kru- 
szą kopje o bigjeniczną odzież dla mężczy- 
zny, a zwłaszcze „usiłują usunąć, przynajmniej 
w porze letniej, papcerze sztywnych gorsów, 
skuwających mężczyzn w kajdany, jakie. ko- ` 
bieta dawno już zrzuciła z siebie, Ostatnie 
wypadki zdają się zapowiadać pewien powa- 
Żny zwrot w tej sprawie. ; 

Pierwszy poważniejszy - krok uczyni 
Włosi. Jaż w ostatnich latach odważni dyk- 
tatorzy mody, jakimi bywają zwykle różni 
uprzywilejowani tego Świata, na Tido !uh 
w Varese, poczęli zjawiać się w miękkich je- 
dwabnych koszulkach i miękkich kołnierzy- 
kach przy smokingu, krytykowani i ośmiesza- 
ni przez mniej odważnych, którzy Śnie 
umieli jednak ukryć odcienia zazdrości. Lecz 
przykład ten nie. pociągał za sobą szerszych 
rzesz, zwłaszcza iż, kraj z którego płynie po- 
tężny nakaz mody, Anglja, trzymała się zdala = 
od tej inowacji. Anglicy coprawda nigdy nie 
potrzebują skarżyć się na upał. Naród: wy- 
spiarzy rzadko się poci. Marznie raczej i 
cierpi na reumatyzm. W jakim więe celu sta- 
wać w obronie miękkiej. koszulki ? 

Zdaje się jednak że wola kobiety odniosła 
w tym wypadku zwycięstwo na całej linji. 
Nowoczesny sposób jej życia, wymagający © 
każdym czasie. mieskrępowanej swobody "ra- 
chu dopomógł do zwycięstwa miękkiej koszuli 
nad sztywnym gorsem. I tak ukazały się one 
ostatnio już wszędzie, i w salach „ambasado- ` 
rów" ezy „Carltonu” w Cannes, W- Ciro“ 
w Montecarlo, -w Paryżu, Rzymie, Brioni, — 
Wszędzie miękka jedwsbna koszula i miękki 
kołnierzyk tryumfują przy smokingu nad sźżty- 
wnym gorsem, który jedynie przy fraku eie- 
Bzy się jeszeze stanowiskiem: uprzywilejowa- 
nem. dka >. > 

A jedno z ważniejszych pism paryskich 
z dziedziny mody pisało w tych dniach: 
Miękka koszula do smokinga stała się faktem 
dokonanym. Wszelka dyskusja na ten temat 
jest jaż niesktualna. | w 

T tak będziemy nosić do smokinga miękkie 
jedwabne koszule z miękkim jedwabnym koł- 
nierzykiem. Niech żyje zdrowy rozsądek. 


Przygoda Einsicina 

Znakomity uczony niemiecki Einstein z 
zadowoleniem opow.ada często o przygo- 
dzie jaka spotkała go niegdyś w berlińsk'm 
tramwaju. Był on tak zamyślony nad jakimś 
problemem matematycznym, że kiedy kom- 
duktor zażądał opłacenia biletu — dał mu 
nieodpowiednia kwotę pieniędzy. 

„Czemu pan n.e idzie do szkoły — ob- 
ruszył się na wielkiego uczonego niezbyt 


w roku 1924, Denke w r. 1925) już trzecia 
niesamowita aiera, mrożąca zaiste krew w 
żyłach! Niedobrze musi się dziać w pań- 


Przyjmowano na wystawę myszy tyl- 
ko... szlachetnego rodu. Podobnie jak ma | oo nie mają innych zmartwień. 


Widać, że są jeszcze w świecie tacy; 


grzeczny konduktor — aby trochę nauczyć 
się rachunków". 


i 


MACIEJ WIERZBIŃSKI. 


ATAK SĘPÓW 


Powieść z r. 1935. 


Porucznik wtórzył im tylko słabo w tym du: 
ecie, Uderzyło to siostrę. 

— Dlaczegoś.taki zgaszony, Czesiu?... Wyż 
padłeś poza obręb naszego towarzystwa. Niech 
"an doktór wystawi sobie, że on nawet nie wziął 
w rękę gazet berlińskich, opisujących sukcesy 
"odzonego ojca. 

=- Bo Cześ nie pacyfista. 

— A pan doktor? 4 A 

— Ja? — uśmiechnął się doktór, gotów 
w upojeniu pleść niestworzone rzeczy. — Ja jez 
;tem pacyfista najczystszej, polskiej wody. 


— Najczystszej wódki — mruknął poru.. 


:znik. S 

— Brawo Czesiu, jedź dalej w ten deseń — 
wybuchł śmiechem Niegrodzki. — Tak, wódki. 
Za jeden dobry kieliszek i za jedno dobre sło: 
wo pokumam się, jako Polak, nawet z djabłem, 
wzorem Twardowskiego. 
|| — Czyż Polacy aż tak pochopni do przyja: 
$ni? — zakwestjonowała pani Hanna. 

— Do przyjażni może nie, ale do całowania 
się z dubeltówki, zwłaszcza z cudzoziemcami. 
jesteśmy krańcowymi pacyfistami Wolni od 


z„dźbła zaborczości. my nawet swoje oddamy dla - 


miłej zgody. Bo po jakiegoż djabła swarzyć się 
i wadzić? Ot, „leben und leben lassen'l.. No. 
oczywiście z własnej Swej ziemi nie oddam są- 
„siadowi ani piędzi. Nie. Wodzić się z sąsia: 
dem będę po sądach lat dziesięć, nie daruje łaj: 
„dakowi. Z kłonicą pójdę na niego, łeb psubratu 


rozbiję Ale, mój Boże, że tam ktoś coś gdzieś 
skubnie z polskiej ziemi... Inne narody mają 
także prawo do życia... I ostatecznie tam gdzieś 
na kresach... Było nie było..... 

— A jednak Polacy wojowali dzielnie i 


świetnie — zauważyła pani Hanna. 


— Jakby z niedźwiedziem, proszę pani. 
Skoro położyli zwierza, natychmiast Wojski 
chwytał „na taśmie przypięty swój róg bawoli“ 
i „oburącz do ust go przyciska“. Dał, grał... 
Wiwat uderza w obłoki. Uroczystość, jene- 
ralna frajda, bigos, gorzałka. Zaczem ludek, 
wielce zadowolony, wędruje spokojnie w do: 
mowe pielesze. A tymczasem w kniei misie 
czujnie słuchają, strzygą uszami, kiwają łbami. 
Wszystko milknie. Misie uradzają, zwołują 
wilki, lisy, żbiki, mobilizują nawet krety, myszy, 
szerszenie i komary... Nikt im w tem nie prze: 
szkadza. Nikt nie waży się wtargnąć w ich 
ostępy, bo psiarnie się pospały, syte myśliw= 
skiej sławy... Jeszcze „czasami, w kącie zapo- 
mniana, huknie na toast druhom butelka szam- 
pana“ — skończył swą tyradę z ferworem do: 
któr i baknął nie bez odcienia goryczy: pacyfiści! 

Ale stropił się wielce, uprzytomniwszy so: 


bie, co tak niebacznie plusnął wobec córki noz 


torycznego apostoła pokoju, i spojrzał w jej 
twarz błasalnie, jakby ją był ciężko obraził. 

Jednakże pani Wessex, którą.brat przyzwye 
czaił do krytvki prądów pacyfistvcznych, nie 
wzięła tego do serca. Doktór wydał się jej nie- 
zmiernie interesującym, błyskotliwym, a tej ce= 
chy umysłu napróżno byłaby szukała u męża 
i ojca. 

Zasiedzieli się przy czarnej kawie. Gdy 
weszli do saloniku, zastali tam nianię i dziecko 
w wózeczku. Troskliwa matka miała w pierw- 
szej chwili ochotę opowiedzieć doktorowi wszy 
stko o niedomaganiach synka, lecz cos ją od 


„kiego. . 


tego powstrzymało, coś jej szepnęło, że on in- 
stynktownie pragnie: zapomnieć o istnieniu 
dziecka swego szczęśliwego rywala... 

Zanim jednak wyprawiła nianię z pokoju, 
doktór nachylił się nad posłaniem dziecka į po- 
czął przyglądać mu się, z poważnym wyrazem 
twarzy. Pytał się w duszy, ile w tem dziećku 
jest z pana Wessexa — owego pana Wessex, 
którym zaprzątał sobie słowę w daleko wic- 
kszym stopniu, aniżeli mogli przypuszczać pani 
Hanna i jej brat. ZA. 

Wobec jego zainteresowania dzieckiem. 
pani Hanna bąknęła coś o chorobie, a doktór. 
uspakajał jej obawy, zapewniał ją, że były te 
rzeczy przejściowe, a niemowlę robi dobre wra: 
żenie. | 

W tej chwili ozwał: się dzwonek telefonu. 
Od adjutanta komandora do porucznika Rybic= 
Komandor: Gryff kazał mu się stawić 
nazajutrz w swym gabinecie. 

— Ocóżtochodzi? pytał porucznika doktór. 

— Powrócił wczoraj z Anglji porucznik 
Sterner. Sądzę, że będzie nam jutro rano opo- 
wiadał i może demonstrował: arcyciekawe rze 
czy, istne dziwy. ka, % i 
= Niegrodzki pokiwał głową. Zdał się wie- 
dzieć o tem wszystko it przyjmować to z zado= 
woleniem. ` BOG 6 A. 

Lubo medyk, był to amatoremarynarz, roz: 
miłowany w morzu i nad wyraz przywiązany 
do marynarki polskiej. Nikt więcej od niego 
nie medytował ostatniemi laty nad sposobami 
wykołatania nowych kredytów na powiększee 
nie maleńkiej floty i zapalenie do tej sprawy 
umysłów polskich. Dzięki jego niezmordowa: 
nym zabiegom wzbogaciła się flota o dwie ło: 
dzie podwodne, na które doktorek spozierał nis 
by matka na swe bliźnięta. a 

(Ciąg dalszy nastani). . 


2) odczytanie protokółu z ostatniego walnego 
'ożebrania, 3) sprawozdanie zatządu,4) sprawoze 


„nie przepisanej statutem. ilości członków naz 
: stępne walne zgromadzenie odbędzie się © g02 
„dzinie 20 którego uchwały będą ważne bez 


„ków „Towarzystwa 
. Gdańsku odbędzie się w sobotę dnia 16 maja 
1931 r. o godz. 18 w sali Klubu Polskiego w 


. sprawozdanie zarządu; 3) sprawozdanie komi: 


Kronika 


Kalendarzyk imprez sdańsk 
i Teatr Miejski: dziś o godz. 19.30 „Das kon: 
to-X". 
` Scala — codziennie o godz. 20.15: operetka 
tewjowa „Seitenspriinge”. | 

Reichshof — Kabaret codziennie wieczorem 
o godz. 21. 

Kino Ufa:Pałast: „Foersterchristel'". 
„ Kino Capitol: „Wenn die Soldaten...“ 

Kino Rathausspiele: „Die lustigen Weiber 
von Wien“. 

Kino U. T. dziś: „Menschen im Kaefig*, 

Kino Passągetheater: dziś „Die Masken des 
Erwin Reiner" i „Die geheimnisvolle Insel", 
Kino Flamingo: „Sturmflut der Liebe“ i „Bank 
haus Pat u. Patachon*. 

Kino Gloria*Theater: „Schrecken der Garni 
son". : 

Kino Odeon: Liebe im Schnee“ i „Das 
Land ohne Recht“, ` 


Ruch towarzystw 
=- Baczność czynni członkowie Chóru me: 
skiego „Moniuszko“, Następna lekcja śpiewu 


„adbędzie się dopiero we' wtorek, 12 bm. o 


godz. 20 w gmachu dyr. kol. „Zarząd. 
= Baczność czynni członkowie „Lutni“ 
gdańskiej! Następna lekcja śpiewu odbędzie 


;.Się dopiero w środę, dnia 13 b. m. o godz. 20 


w Domu Polskim. Zarząd. A 
pa, — „SOkół” — Sidlice. W środę, dnia 13 bm. 


.2 godz. 20 odbędzie się miesięczne zebranie 


Tow. Gimn. „Sokół“ w lokalu druha Majew» 


„skiego przy Oberstr. 95, Na porządku dzien: 


nym ważne sprawy. O punktualne przybycie 
wszystkich członków prosi Zarząd. 

| =» Nadzwyczajne walne zebranie Tow. 
Gimn. Sokół w Sopocie odbędzie się w piątek 


„ 15 bm. o godz. 20 w Domu Polskim przy Ei- 
„senhardtstr. Zarząd. = 


—IValne Zgromadzenie Kola Miłośników 


“sceny odbędzie się w środę 20 bm. o godzinie 


19.30 w sali Konferencyjnej DOKP z nastę: 
pującym porządkiem dziennym: ł) zagajenie; 


danie komisji rewizyjnej, 5) sprawa połącze» 
nia z Macierzą Szkolną, 6) wybór nowego Zaz 
rządu, 7) wolne głosy. 

W razie nieprzybycia w oznaczonej godzi: 


względu na ilość obecnych członków. 
Zarząd. 
— Zwyczajne. walne zgromadzenie człon: 
Pomocy Naukowej w 


Gdańsku (Neugarten 7) z. następującym po» 
rządkiem dziennym: 1) zagajenie i wybór 
przewodniczącego walnego zgromadzenia; 2) 


sji rewizyjnej; 4) dyskusja nad sprawozdania: 
mi zarządu i: komisji rewizyjnej i uchwalenie 
absolutorjum; 5) wybór zarządu; 6) wybór 
komisji ręwizyjnej; 7) powiększenie funduszu 
żelaznego Towarzystwa; 8) wolne głosy. — 
W- myśl par. 14 statutu walne zgromadzenie 
jest . zdolne do powzięcia , obowiązujących 
uchwał bez względu na liczhć obecnych człon: 
ków., Zarząd. ` 

-- Herbatka Polskiej Misji Dworcowej. — 


„Polska Misja Dworcowa urządza w sobotę dn. 


16 maja o godz, 16.30 do godz. 19 w Reichs- 
hofie herbatke z występami, na którą uprzeje 


mie zaprasza cała Polonje Gdańską. 


helscje świewu odbywają się 

Tow. Śpiewaczego „Cecylja* w Nowym: 
porcie .we wtorki. i czwartk o godz. 20 w 
własnej sali w byłych koszarach przy ulicy 
Hindersinstrasse. 


(0,0, „Latni” Oliwskiej w środy o godz. 20 w 


Ochronce Polskiej przy Ludolinerstr. „. 
„Cecylji' we Wrzeszczu w środy o godz. 
20-w Domu Akademickim. 
Tow. $piewacze „Lira“ — Staryszotland — 
w czwartki o godz: 20 w Ochronce Polskiej 


-w Oruni przy: Niederteldstrasse. 


„Flarmonji* w Sidlicach w czwartki o godz. 


~ 20 w Ochronce Polskiej przy ul. Kartuskiej. 


„Cecylji" gdańskiej w piątki o godz. 20 w 


„Domu: Polskim. 
z miasSsńia 


— Spadł ze schodów. Restaurator Fr. Wie 


` sotzki, mieszkający przy ulicy Hundegassc 


102, spadł ze schodów i doznał złamania kil- 
ku żeber. W. przewieziono do lecznicy miej: 
skiej. y 3 

-— Katastrofa motocyklowa. Jadący w nocy 
na poniedziałek na motocyklu kolejarz Henryk 


Znowu napad na polskie 


w Gdańsku 


kb 


i 


Jewel Chon Piachici pobity do Krwi przez dwóch hitlerowców 


Obywatel polski, Jewel Chon 
Machtej. handlarz owoców, zamieszz 
kały od roku 1924 stale w Gdańsku, 
w sobotę o godzinie 6,45 rano w hali 
targowej w Gdańsku został napadnię 
ty przez nieznanego przekupnia, imie 
niem Kurt, i pobity do krwi. Polski 
obywatel Machtej, wyznania mojżeż 
szowęgo, otrzymał od napastnika po=< 
ważną ranę ciętą w głowę. Napadnię: 
ty zalał się krwią i padł na ziemię — 
gdzie go napastnik w dalszym ciągu 
kopał i katował. 

Zawezwany na pomoc policjant 
gdański nie odprowadził napastnika 


na odwach policyjny, jakby przypue 
szczać należało, lecz ograniczył się do 
stwierdzenia nazwiska napastnika. — 
Gdy Machtej nalegał na policjanta, 
aby zabrał napastnika na rewir, otrzy 
mał oryginalną, a dla stosunków, pa: 
nujących na terenie W. M. Gdańska, 
charakterystyczna odpowiedź: „Nie 
zbliżaj się do mnie, nie mów tyle, bo 
inaczej jeszcze i odemnie dostaniesz!“ 
W czasie pobicia Machteja stał w poż 
bliżu szwagier napastnika, niejakiś 
Buchholz, który sprawcę napadu pod- 
niecał okrzykami: „Precz z żydami i 
Polakami z Gdańska“. 


BEEN ERG NT TOD ZODE ARTÓW ZE TE TAE WZ EPE DEO OZ OSC WRO ORZEC TEE POOR GEE. EDA, 


Były senator oświaty dr. Hermann 
Strunk, którego główne zainteresowanie, 
jak się zdaje, poświęcone było organizacji 
„Heimatdienst”, odznaczał się zawsze bra- 
kiem rzeczowości i sprawiedliwości wobec 
ludności polskiej, zamieszkującej od dłuż- 
szego czasu niż p. dr. Strunk teren W, M. 
Gdańska. Za czasów tego senatora ośw.a- 
ty rozpasało się na całej linji prześlado- 
wanie ludności polskiej na terenie gdań- 
skim, a zwłaszcza ograniczanie praw trak- 
tatowych i konstytucyjnych społeczeństwa 
naszego w dziedzinie szkolnej. Zasłuś. by- 
łego senatora Strunka w tym kierunku | 
wielu innych, na szkodę Połaków, znalazły 
jak wiadomo, uznanie rządu berlińskiego, 
który dr. Strunkowi nadał order. 

Mimo najróżniejszych n.ewesołych do- 
świadczeń ze strony swych współpracowni- 
ków i ziomków w Gdańsku i mimo nieuda- 
łych zabiegów o ponowny wybór do sena- 
tu gdańskiego, p. dr. Strunk uprawia da- 
lej swą politykę przeciw polskiej mniejszo- 
ści narodowej w Gdańsku. Ostatnim czy- 
nem jego tego rodzaju jest wielki artykuł 


asz „przyjaciel“ Dr. Sírni na widowmi 


Onracowuśe memorjfał o ludmości polsksień W. M. Gdańska 


w miesięczniku „Volk und Reich* zeszyt 
2—3 1931, w którym były p. senator pod 
tytułem: „Zażalenie mniejszości polskiej 
przeciwko Gdańskowi a sprawa korytarza“ 
kontynuuje swoje prace w interesie polity- 
ki rewizyjnej. Wszystkie wywody dr. 
Strunka poczynając od scharakteryzowan'a 
noty komisarza generalneego, biorącej w 
obronę Polaków gdańskich: aż do wychwa- 
lania i popierania noty gdańskiej, zdradza- 
ją niczem niezamaskowaną tendencyjność 
człowieka, nienawidzącego oddawna Polskę 
i Polaków w Gdańsku. Autor dochodz* do 
wniosku, idącego po linj- interesów polity- 
ki rewizyjnej, iż mota gdańska odciąża po- 
litykę mniejszościową W. Miasta, a oskarża 
Polskę w sprawie Niemców na Pomorzu. 
Kto zna kręte drogi niemieckiej polityki 
mniejszościowej ostatnich lat, będzie wie- 
dział, że jest ona pomyślana jako jeden z 
głównych instrumentów walki z traktatem 
wersalskim, obecnym stanem terytorjalnym 
wschodniej Europy i pokojem powszech- 
nym, 


„Losy Gdańsica w reku Berlina“ 


Tak twierdzi posel do barlameniu Rzeszy Bornemamm 
w Gdańsku ; 


Młodo-niemiecki zakon w Gdańsku | z którą razem rozstrzygnie się także los 


urządził w niedzielę w mieście Sopot wiel- | Gdańska. Poseł Bornemann następnie za- 


ką manifestację, która się rozpoczęła po- 
chodem z sztandarami i muzyką przez głó- 
wne ulice miasta a zakończyła antypoiską 
demonstracją w czerwonej sal: sopockiego 
domu kuracyjnego. Cała impreza miała 
charakter, skierowany wyraźnie przeciwko 
Polakom. Brały w'niej udział delegacje to- 
warzystw wschodnio-pruskich, marynarzy 
floty: niemieckiej, dyw zji młodzieży mary- 
marki i towarzystwa Niemców z zagranicy. 
Manifestacja w całym swym przebiegu 
zdradzała śc.sły związek z podobnemi po- 
chodami i zebran.ami hitlerowców, stahl- 
helmowców i podobnych organizacyj. 

Po przemówieniu powitalnem komtura 
Winnsza zabrał głos sprowadzony specjal- 
nie w tym celu do Gdańska z Berlina po- 
seł do parlamentu Rzeszy i wódz młodo- 
niemieckiego zakonu w Niemczech Otto 
Bornemann. W przemówien'u, poświęco- 
nem polityce wschodnio-pruskiej, mówca 
nawoływał stronnictwa niemieckie w Gdań- 
sku, aby pogodziły się celem ułatwienia 
rozwiązania tak zwanej kwestji wschodniej, 


wołał dosłownie: 

„Losy Gdańska rozstrzygną się w Ber- 
linie“. 

Po tych buńczucznych słowach zaczęły 
się skargi na okropną nędzę, którą prze- 
chodzą Niemcy. W przemysłowych ośrod- 
kach panuje bieda a z rolniczych ośrodków 
niemieck.ch na wschodzie zaczynają wszy* 
scy coraz liczniej uciekać, tak, że niektóre 
kraje niemieckie, jak Mecklenburgja dziś 
wprost wym.erają i słabsze posiadają zalu- 
dnienie niż w średriowieczu. 

Poseł berliński przyznał, że Niemcy 
mają dosyć ziemi dla swego narodu, tylko 
nie umieją odpowiednio s.ę podzielić. Od 
śpiewan.em narodowego hymnu cesarskiego 
i młodo-niemieckiego zakonu zakończyła 
się manifestacja antypolska. 

Trzeba będzie sobie zapamiętać, że zda- 
niem Niemców o losie Gdańska zadecyduje 
Berlin. Zdaje się że w tej kalkułacji znaj- 
duje się gruby błąd, który prawdopodobnie 
niedługo się ujawni. 


Z űl l 
Marcinkowski, mieszkający w Gdańsku, na» węgla, 1 wag. zboża, 15 wag. drzewa i 32 wag. 


jechał w Gutcherberge na maszt oświetlenia 
elektrycznego, skutkiem czego doznał złamae 
nia lewego uda, a towarzysz jego K. doznał 
pęknięcia czaszki i poniósł śmierć na miejscu 
Jadąca w przyczepce fryzjerka Ella Stein dos 
znała na szczęście lżejszych tylko kontuzji. 
M. przewieziono do lecznicy miejskiej. Moe 
tocyki został poważnie uszkodzony. 


EKSPORT I IMPORT 
przez Gdańsk i Gdynię w dn. g i 10 bm. 
EKSPORT. 

Przeładowano w porcie gdańskim 1489 wag 
30339.ton węgla, 3 wag. zboża, 133 wag. drzes 
wa i 50 wag. innych towarów. 

W porcie gdyńskim 1255. wag. 24515 ton 


innych towarów. 

Ładowało węgiel w porcie gdańskim 26, w 
porcie gdyńskim 22 statki, 

IMPORT. 

Przeładowano w porcie gdańskim 94 wag. 
rudy i 33 wag. innych towarów. 

W porcie gdyńskim 44 wag. złomu i 18 
wag. innych towarów. 


GDAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnia 11 maja 1931 roku 
* (Notowania nieurzędowe). 
Pszenica 128 funt. 19, żyto 16,25—16,50; 
jęczmień browarowy 16,50—17,75; jęczmień 


pastewny 16—16,75; owies 18,75 — 19,25, otre | 


by żytnie 13,75, otręby pszenne 13,25. 


| 
| 
l 


i żydów. 


napadach 
Spektora, Rozlina i Rozana, wybrano 


Wedle informacyj, jakie Jewel 


Chon Machtej otrzymał od służby w 
hali targowej, która zna bliżej napast 
nika, zarówno on, jak szwagier Buch- 
holz należą do organizacji hitlerow= 
ców. 


Napad powyższy na polskiego 


obywatela Machteja jest dalszym cią: 


siem licznych napadów na Polaków 
Uderza w szczególności, że 
dawniejszych 


w ostatnim czasie po 
Izaaka 


hitlerowców na 


sobie jako ofiarę napadu krawca Mu- 
rawe, Rudberga i Goldberga, a obec- 


nie Machteja, czyli samych żydów. — 


Dowodzi to, że zaostrzenie atmosfery 
wskutek akcji propagandowej i praz 
sowej hitlerowców, a zwłaszcza wsky 
tek ciągłej agitacji dziennika „Der 
„Vorposten* przeciw obywatelom 


polskim wyznania mojżeszowego, — 


osiągnęło punkt kulminacyjny. Tem 
więcej dziwić się należy, że „Danzi= 
ser Neueste Nachrichten“ podkreśla 
fakt, iż sjonistyczna organizacja mię: 
dzynarodowa „Misrachi“, z centralną 
siedzibą w Jerozolimie 24 czerwca 
postanowiła zwołać na dzień 24 czer: 


wca kongres do Gdańska, wysnuwa: 


jąc w związku z tem wniosek, jakaby 
twierdzenie polskie, iż bezpieczeń: 


stwo Polaków i żydów w Gdańsku 


niedostatecznie jest zagwarantowane 
nie odpowiadało prawdzie. 

rr + » - . . * 

Takiemi argumentami,  jakiemi 
operują „Danziger Neueste Nachrich 
ten“, nie można wykreślić istotnych 
faktów, które działy i dzieja się na 
terenie W. M. Gdańska. 


$uisces Polskcieśo Kiubu 
$porioweśo „Gedamia” 
Miejscowy Klub Sport „Gedania” a szczes 
gólnie oddział piłki nożnej, który w ostatnim 
czasie doznał kilka porażek, zanotować może 
znowu pewien sukces. Oto ostatniej niedzieli 
odbył się mecz piłki nożnej o mistrzostwo 
W. M. Gdańska między klubami ligowemi — 
„Gedanią* i „Neufahrwasser 09“ z wynikiem 
3:1. Oprócz tego pokonał oddział męski piłki 
ręcznej ztGedanji* „Postsportverein* 3:1. 


Z sopockiej opery lcśnej 

Jak corocznie, tak i w roku bieżącym od: 
będzie się opera leśna w Sopocie, a mianowi= 
cie wystawi się Trylogję Nibelungów Wagnes 
ra „Walkirja* w dniach 26 lipca i 2 sierpnia 
„Siegfried“ w dniach 28 lipca i 4 sierpnia 
„Zmierzch Bogów“ w dniach 30 lipca i 6 sierp 
nia. Dyrygentem pierwszego cyklu będzie prot 
dr. Hans Pfitzner, drugiego cyklu prof. dt. 
Maks von Schilling. Głównym reżyserem bę 
dzie jak corocznie Flermann Merz. Wystę: 
pują w roli: 

Siegmunda und Siegfrieda: Gotthelf Pie 
stor, z Bayreuthu, Fritz Soote z opery pań: 
stwowej Berlin; 

Wotana Wanderera, Gunthera: Walter 
Grossman z opery państwowej Berlin, Maks 
Roth, z opery państw. Berlin; 

Hunding, Fafner und Hagen: Emanuel List 
z opery państw. Berlin; 

Brunhilde: Gertruda Bindernagel z opery 
miejsk. Berlin; Góta Liungberg, z opery pań 
stwowej Berlin; 

Sieglinde, Waldvogel, Gutrune: Elisabeth 
Friedrich z opery państw. Berlin; 

Erda, Fricka und Waltraute: Małgorzata 
Arndt = Ober z opery państw. Berlin; 

Mime: Waldemar Henke, z opery państw. 
Berlin; 

Alberich: Adolph Schöpflin z opery pańs 
stwowej Karlsruhe; - 

Córki Rein śpiewają: Małgorzata Arndte 
Ober z Berlina; Gertruda Geyersbach z Bers 
lina; Elfriede Haberkorn z Karlsruhe. 

Norny śpiewają: Elfriede Flaberkom z 
Karlsruhe, Mary Dierks z Berlina, Małgorzata 
Arndt » Ober z Berlina. 

Walkirje śpiewają: Gertruda Geyersbach 
Mary Dierks. Jella Hochreiter, Ruth Patze 
schke, Elfriede Haberkorn, Hella Boelcke, 
Margarete Arndt+Ober, Mimi RuskezLeopold. 


- powstańcy 1 


acy poznali się 


na farbowanych lisach 


OQkręś sltarośardzki idzie w muśl wskazań nowego siatie 


Dnia 10 maja b. r. odbył się w Qzersku okrę- 
gowy zjazd delegatów Związku Tow. Powstańców 
i Wojaków. Na zjazd zjawili się delegaci z 7 ob- 
wodów i 76 placówek na 120 placówek, które 
diczy okręg. 

Zjazd zagaił prezes Okręgu Szambelan Prą 
dzyński — przedstawiając genezę i przyczyny 
ubecnej reorganizacji Związku. W dalszym cięgu 
omówił szczegółowo zasady, jakiemi się główny 
sarzącd kierował przy zmianie statutu. Wspom- 
niai, że dla Powstańców były dwie drogi: aloo 


4 


_ stać się towarzystwem weteranów, obnoszącem 


po różnych obchodach swoje sztandary i urządza.- 
jącem zabawy, albo iść z duchem czasu i wymo- 
gów i pielęgnując stare tradycje — szkolić się 
i hartować w duchu patrjotycznym i wojskowym. 

Wybrano tą ostatnią drogę. Uzyskano pomoz 
i kierownictwo wojskowe i z martwego towarzy- 
stwa tworzy się nowa armja rezerwowa, owiana 
duchom patrjotycznym, gotowa na każde zawez- 
wanie zasilić szeregi armji stałej. 

Po przemowie prezesa -— przerywanej oklas- 
kami i okrzykami — przemówił entuzjastycznie 


"witany druh Jankowski, delegat z Gdańska. — 


Przedstawił on w zarysie położenie polityczne 
w Europie, wspomniał, że wszystkie kraje, a w 


. szczególności Niemcy poza armją stałą posiadają 


86.000.000 ludzi zebranych w różnych organiza- 
cjach wojskowych, posiadających instruktorów 
i pomoc oraz kierownictwo armji czynnej. U nas 
jedynie w Polsce trafiają się ludzie — nazywa- 


jący się wojakami, którzy chcieliby zerwać nici 


wiążące organizacje wojskowe z armją, którzy 
jawnie wypowiadać chcieli posłuszeństwo uaj- 
wyższemu reprezentantowi wojska w wojewódz- 
twie jakim jest Dow. Okręgu Korp. Wiole mówi 
się o Tow. Powst, i Wojaków o gotowości ich do 
obrony kraju, ale nikt nie chce tego zrozumieś, 
ze do obrony potrzebne jest dowództwo i to do- 
wództwo wojskowe i wojskowe pod kierownic- 
twem oficerów armji czynnej — wyszkolenie. 

W dalszej dyskusji przemówił druh Słomiń- 
eki z Borzyszkowy, który biorąc przykład z hi- 
wtorji, kiedy waśnie i partyjnictwo zgubiły Pol- 
skę nawoływał, by w Tow. Powst. i Wojaków 
mie siać niezgody i waśni. W tym samym duchu 
przemawiali i inni, a szezególniej jeden z dele- 
gatów z Gdańska, który ze łzami w oczach w 
"mieniu Polonji gdańskiej apelował do Pomorzan, 
by nie rozbijali się, mając przed oczami niebez- 
mieczeństwo niemieckie i przykład ich brutalno- 
ści w Gdańsku. 

Nowo mianowany komendant powiatowy Po- 
wstańc. i Woj. kpt. Sosnkowski wyjaśnił, że do 


- byłych członków Powst. i Woj., którzy nic przy- 


Jeli statutu władze wojskowe ustosunkują się rze- 
czowo, nie czyniąc im żadnych trudności, trakto- 
wać ich jednak będą jak osoby prywatno a nie 
»złonków Tow. Powstańców i Wojaków. 

W dalszym ciągu wywiązała się długa dyskn- 
sja nad sprawą kasy pogrzebowej. Po dyskusji 


. zapadła uchwała, by dla byłego okręgu staro- 


gardzkiego, t. j. powiatów Sępólno, Starogard, 
Chojnice, Tuchola, Tezew i Gniew zostawić da- 
wng kasę pogrzebową. Do zarządu tej kasy wy- 
brano druhów: Krefta z Gdańska jako prezesa, 
Qsowskiego z Starogardu jako sekretarza, Bącz. 
kowskiego z Starogardu jako skarbnika i Mach- 
lińskiego z Łobna oraz Wielgosza z Koeborowa 
jako członków zarządu. 

„W dalszym ciągu obrad powziął zjazd na 

wniosek dha Słomińskiego uchwałę, protestujaeą 
przeciw gwałtom niemieckim w Gdańsku. 
" Jednocześnie zjazd wysłał 3 depesze: do Mar- 
szałka Piłsudskiego — treści następującej: „Zjazd 
delegatów Związku Tow. Powst. i Wojaków Okre- 
gu Starogard — O. K. VIII. składa I. Marszal- 
kowi Polski wyrazy czci i hołdu oraz żołnierskie. 
„go oddania, $lubując mu wiernie stać na straży 
Pomorza i całej Rzeczypospolitej, 


W z 


Echa bestialskieśo 
mordu 

na Hnji kolelowci Kewell- - 

Sarny 

Policji sarneúska dokonała onegdajszej no- 
cy rewizji w mieszkaniu Borysa Mielnika, za- 
mieszkałego w Rafałówce. 

Podczas rewizji tej znaleziono rewolwer ka- 
libru 6,75 milimetr., którego kule odpowiada- 
ja wielkości otworu w ścianach przedziału, w 
którym znajdowali się kpt. Łopatko i sierżant 
Borojko. Ponadto znaleziono zakrwawiona ka- 
mizelkę. 7 

Mielnik, kióry został aresztowany wypiera 
się udziału w zbrodni, ale nie umie wykazać 


+- swojego alibi. 


Od mieszkania jego do miejsca zbrodni pro- 
Jzn krwawe ślady. ` 


2 następne depesze wysłał zjazd do p. Dow. 
o. EB. VIO gen. Pasławskiego i do Wojewody 
Pomorskiego, zapewniając ich o lojalności i go- 
towości bronienia granic, gdy tego zajdzie 9o- 
trzeba. 

Odczytane depesze przyjęli zebrani żywioł- 
wemi oklaskami i kalka minut trwającemi okrzy- 
kami. 

Po wzruszającym pożegnaniu okr. prezesa d-ra 
szambelana Prądzyńskiego, który podziękował 
w serdecznych słowach gościom, przedstawicielom 
władz: p. staroście z Sępólna Ornassowi, p. bur- 
mistrzowi dh Trybulowi i przybyłym oficerom za 


Sory i wiz 


ktora Lus 
pem sportowy | 


zaszczycenie zjazdu, oraz swym towarzyszom pra- 
cy druhom Kreftowi, Pokorniewskiemu, Bącz- 
kowskiemu, Osowskiemu, Urbańskiemu oraz panu 
prezesowi okręg. dyr. P. K. P. w Gdańsku inż. 
Dobrzyckiemu — zebrani wznieśli okrzyki na 
cześć Rzplitej, p. Prezydenta, Marszałka Pil- 
sudskiego i Wojska, 

Uroczysty zjazd zakończył się odśpiewaniom 
przez delegatów „Roty“. 

"Obrady trwały od godz. 1]-tej da 2-giej po por 
łudniu przy udziale około 180 delegatów i gości 
i poszczycić się mogły niepraktykowanym dotych 
czas podniosłym nastrojem i jemnomyślnością. 


niezrównany 


dla ceryirąk 


J j 


popularny 


Podgórz 
-— Zebranie Stow. D.walidów Woj. odbyic 
się w ub. niedzielę w lokalu p. Skrzypnika. Po 
zagajenin przez p. Wierzchowskiego i odczyta- 
niu protokołu przez p. Joecka, przyjęto na 
członka p. Urbańskiego. Następnie odczytano 
komunikaty związkowe. Na zjazd wojewódzki, 
który odbędzie się 15 sierpnia b. r. w Grudcię- 
dzu, wybrano jako delegatów zarząd ścisły. Po- 
stanowiono zaknpić księge pamiątkową dziesię- 
ciolęcia Odrodzenia Polski. Skarbnik p. Gra- 
czyk podaje do wiadomości, że p. Jan Skrzy- 
prik ofiarował dla towarzystwa 10 zł, Dekre- 
tem p. Wojewody zostali mianowani do Komisji 
odwoławczej dla spraw inwalidzkich przy Woje- 
wództwie Pomorskiem p.p. K. Dąbrowski i Le- 
wandowski z Torunia oraz L. Wierzchowski 
e Podgórza. W końcu postanowiono wysłać 
w b. m. delegata do Poznania do Izby Skarbo- 
wej. Wobee tego wzywa się wszystkich człon- 
ków, którzy mają pewne życzenia od Izby Skar- 
bowej, do zgłaszania się u prezesa p. L. Wierz- 
chowskiego w terminie do 18. maja. 


— Długodystansowy bieg kolarski, urządzo- 
ny w ub. niedzielę przez p. man. art. ną trasie 
Podgórz—lnowrocław i z powrotem długości 
około 75 km., zgromadził pa starcie 10 zawod- 
ników. Funkcje sędziów pełnili pp. por. Kwi- 
towski i ppor. Ziombak. Przy silnym przeciw- 
nym wietrze przybyli na półmetku 1. ogn. Na- 
górski dyon pom. art. 2. Machometa — Gryt 
Toruń, 3. kan. Dobracki p. man. art, 4. plut. 
Sobacki p. man. art. Do mety przybyła pierw- 
sza trójka w doskonałym czacie i formie, miano: 
wicie 1) ogn. Nagórski, 2 godz. 9 min. 2) Mache 
mefa 2 godz. 9 min, 30 sek., 3) plut. Sobacki 


2 godz. 10 min, 4) ogn., Widawski 2 godz. 16 


min. Bieg odbył się z defektami rowerów. Wy: 
cofać musiał się najlepszy kolarz p. man. art. 
Kaz. Dobracki, złamania obojczyka doznał na 
skutek złamania widełek kapr. Filipczuk. Pec 
zawodach rozdał zast. dow. pułku p. pułk. Ka- 
raszewicz zwycięzcom nagrody, które ofiaro- 
wały następujące firmy: L. Czempisz, M 
Deutsch, Dłubek, A Lewandowski i f-a Irka. 
Przy tej sposobności dziękuje dowódca p. man. 
art. p. pułk. Landau ofiarodawcom za cenne na- 
środy, które będą tylko bodźcem do dalszej 
pracy sportowej w szeregach wojska. 


— Match piłki nożnej: Podgórski Klub Sport. 
— Zawisza Rudak 6:3 (0:2). 


Pracownicy kolejowi rozumieją 
. Memieczmości państwowe 


Z okresowego ziazdu delegatów Zaw. Związku Drużyn Kondukiorsksich 


W sobotę dnia 9 maja br. w sali hotelu 
Kellasa w Grudziądzu odbył się zjazd delez 
gatów Zawodowego Związku Drużyn Konduks 
torskich, na który przybyli delegaci wszyst- 
kich kół ZZOK. z dyrekcji gdańskiej oraz 
przedstawiciel DKP. p. naczelnik Szanda z 
Torunia. 


Prezes Zarządu Okręgowego p. Goetze z 
Grudziądza otwierając zjazd w serdecznych 
słowach powitał delegatów, p. nacz. Szandę, 
zastępcę starosty grodzkiego p. Hadzyńskiego, 
zawiadowcę stacji Grudziądz p. Bałuta i przed 
stawiciela „Dnia Grudziądzkiego*. W przemós 
wieniach zabrał głos p. nacz. Szanda, który w 
imieniu Dyrekcji powiedział, że niema roz: 
dźwieku między pracownikami, a władzami 


- Groźny peżar w Lipinkach 


kolejowemi, gdyż słuszne interesy pracownie 
ków reprezentowane przez ZZDK. są w miarę 
możności i słuszności załatwiane w myśl ich 
postulatów. 

Na przewodniczącego zjazdu wybrano p. 
posła Wojciechowskiego, na sekretarza p. Ko: 
zioła z Warszawy, poczem p. Goetze zdając 
sprawozdanie zaznacza, że praca na stanowisku 
prezesa związku w tej kadencji była wy: 
jątkowo trudna ze względu na śmierć 
najbliższego współpracownika Zarządu 4. 
p. Jerzykowskiego, a mimo to załatwiono mnóe 
stwo spraw na’ korzyść pracowników kolejós 
wych. Nadmienił przytem, że w niektórych 
wypadkach sami pracownicy utrudniali mu 
pracę, którzy przez nieświadomość, czy też 


ped Lubawa 


Dnia 8 bm. o godz. 14-tej powstał pożar w 
zabudowaniach rolnika Skobelskiego Alojzego 
w Lipinkach pow. lubawski. Ogień zniszezył 


dom mieszkalny, stodołę, stajnię wraz z zbo- - 


żem. Szkoda wynosi 23.000 zł. Ogień przerzu- 
cił się następnie na sąsiednie zabudowania rol- 
nika Kędzielewskiego Bernarda, Trojanowskie- 
go Walentego i pilebankę. Kędziełewskiemu 
spaliła się stodoła i stajnia wart. 7.000 zł, Tro- 
janowskiemu stodoła i 30 ctr. kartofli wart. 


3500 zł., ks. proboszczowi Wróblewskiemu sto- 
doła wraz z słomą i maszyny rolnicze wartości 
20.000 zł. Skobelski, Trojanowski i Kędzielew- 
ski są ubezpieczeni w Pom. Tow. Ubezp. w To- 
runiu, ks. prob. Wróblewski zaś w Warszaw- 
skim Tow. Ubezp. 

Ogólna szkoda wynosi 53.500 zł. Pożar po- 
wstał prawdopodobnie wskutek zapalenia się 
sadzy w kominie n Skobelskiego. Dochodzenia 
w toku. 


Reimiciwo — a podatek dochodowy 


W ubiegłą sobotę pod przewodnictwem | czynszów dzierżawnych i wyrozumowarej z 


wiceprezesa Dr. Konr. Siudowskiego odby- 
ły się w Pomorskiej Izbie Rolniczej narady 
w sprawie zasad wymiaru podatku dochode 
wego z gospodarstw rolnych, Zebran: przed 
stawicieie pomorskich organizacyj ro:ni- 
czych wysłuchali referatu naczelnika Wy- 
działu Ekonom'cznego Izby p. mr. Jana 
Głębowicza wykazującego niesłuszność u- 
stalania dochodu : wymiaru podatku docho 
dowego gospodarstw rolnych na nodstaw e 


nich renty gruntowej, Następnie wywiąza- 
ia się ożywiona dyskusja, dowodząca nie- 
zwykłej aktualności tej sprawy. 

Na tej konferencji ustalono postulaty rol 
nictwa w zakresie podatku dochodowego 
` uzgodniono op.nję pomorskich organizacyj 
rolniczych na wspólne zebranie rolników z 
Władzami Skarbowemi, jakie ma się odbyć 
w Grudziądzu dnia 15 bm. 


opieszałość zaniedbywali sprawy, które ZZDK 
bronił. 

Po sprawozdaniu prezesa, skarbnika, ko 
misji rewizyjnej rozpoczęła się dyskusja, % 
której wszyscy mówcy uznawali pracę zarządu 
dziękując p. Goetzemu za włożoną bezintere: 
sowną pracę dla ZZDK. Na wniosek p, Woj: 
ciechowskiego udzielono ustępującemu Zarzą: 
dowi absolutorjum, wybierając jednogłośnie 
nowy zarząd w tym samym składzie. 

Wniosków wpłynęło 12 w następującyci 
sprawach: wydanie letnich mundurów, obrony 
prawnej dla pracowników, usunięcie usterek 
technicznych na poszczególnych stacjach, ko 
szar dla drużyn konduktorskich personałnyci 
itp. O godz. 13,30 zarządzono przerwę ns 
wspólny obiad, podczas którego wznoszono 
toasty na cześć Prezydenta Mościckiego, Mar 
szałka Piłsudskiego, delegatów i gości. 

Następnie prezes Zarządu Głównego par 
poseł Wojciechowski wygłosił referat, oma: 
wiając sprawę pragmatyki slużbc wej pracow 
ników kolejowych. stanowiska klubu BB. w 
sprawie obniżki pensji, sprawę budowy kole 
Śląsk — Gdynia, oraz zapewnił, że obecnie 
niema mowy o obniżce: konduktorom godzi: 
kilometrowych. Na wniosek p. Wojciechow 
skiego uchwałono wysłać dcpeszę gratulacyje 
ną p. Prezesowi Dyrekcji. 

Delegat p. Kłoński z Bydgoszczy zabrał 
głos w dyskusji nad referatem i zaczął roz: 
wodzić się nad sprawami politycznemi o ak; 
cencie opozycyjnym, na co wpłynęło kilkə 
formalnych wniosków, aby odebrać mówcy 
głos, gdyż zjazd nie jest terenem do polityk 
wania, lecz dla interesów zawodowych. 

Pan Witkowski z Grudziądza wypowiada 
się, iż pracownicy rozumieją konieczności pań 
stwowe i mimo obniżki płacy nie ustaną w 
pożytecznej dla Państwa pracy. x 

W zakończeniu zabrał głos p. Goetze nas 
wołując wszystkich do współpracy i sam zas 
pewnia, że nie poskąpi sił dla rozwoju orga»: 
nizacji. 


Późnym wieczorem zjazd zakończono okrzy' 
kiem na cześć ZZDK. ; 


e 


. BYDGOSZCZ 
" | Kalendarzyk rzym.Kat. 
mala Wtorek Pankracego 
Środa: Serwacego 
|— ay aptek: do „dnia 14 maja br. wiąz 
eznie: Apteka Nowomiejska, ul. Chodkiewi: 
cza, Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska 5, 


tel. 204 i Apteka Staromiejska, ul. Długa 57, 
tel. 300. 42: 
EDSA apakka" Miejskiego. 

Wtorek 12 bm. przedstawienie związkowe 
{T. U. R.). Ostatnie przedstawienie „Madame 
Butteryfly“, dostępne dla szerokiej publicz: 
ności będzie środa 13 bm. W przyszłym miez 
siącu artyści działu muzycznego korzystać bę: 
dą z urlopów. 

Środowe przedstawienie „Madame . Butter: 
fly“ jest więc jedyną jeszcze okazją ujrzenia 
pięknego dzieła na deskach naszego Teatru. 
Obsada premjerowa . z primadonną Janina 
Okońską — w roli tytułowej. Reżyserja T. 
Laskowskiego. Kapelmistrz Leon Turkiewicz. 

Czwartek (Wniebowstąpienie Pańskie) ar: 
cywesoła operetka. Stoltza „Taniec szczęścia” 
£ udziałem i w reżyserji M. Dowmunta. 


Repertuar kin: 


Marysienka: >„Nibelungi* z Pawłem Rych: 
terem i in. w rolach głównych. Kopja jest 
nowa, a obraz wyświetlany będzie w całości 
w ciągu jednego tylko przedstawienia, które 
potrwa 3 i pół: godziny, przy cenach wstępu 
zupełnie zniżonych. À 

Kristal: Wielki drarhat miłosny i tragedja 
ludzkości pt. „Koniec świata”. Sam tytul 
obrazu mówi, że film. jest rewelacyjny i wstrzą 
sający do głębi: Dramat ten wykonany jest 
z iście francuskim rozraachem i ze ścisłością 
naukową (wg. idei słynnego astronoma fran: 
cuskiego Kamila Flammariona. 

Nowości: „Tajemnica pokoju nr. 13%. Ba: 
jeczny, wyjątkowy scenarjusz sprawia, że film 
ten pochłania całkowicie uwagę widzów i 
trzyma ich w nienstannem napięciu do ostat: 
niego metra obrazu W rolach głównych 
Henry Georg, Hans Junkermann. Aleksander 
Murski i urocza Ewelyn Holt. 

Corso: „Banda czarnego Billa“ i nadpro: 
tram „Pat i Patachon jako podpora tronu“. 

Oko: „Tajemnica kajuty okrętowej”, wielki 


dramat sałonowossensacyjny. W roli główn. 


George O,Brien, Farrel Mac Donald: „Jedy: 
maczka króla nafty“; szampańska kómedja = 
którą zaliczyć należy do najlepszych komedyj. 
Na okres sezoni: Tetniego ceny miejsc zniżone. 


z miasta 

— Osobiste. Były starosta grodzki w 
Bydgoszczy p. Włodzimierz Dworakow: 
ski mianowany  żostał starostą powiato- 
wym w Pułtusku, ` 


m Wystawa obrazów artystów warszaw= 
skich. Muzeum Miejskie przygotowuje obecz 
nie wystawę obrazów artystów warszawskich, 
zrzeszonych w Stowarzyszeniu „Pro Arte“. —- 
Poważne to zrzeszenie artystów. Stolicy, wy: 
stawiające w Bydgoszczy poraz pierwszy, da: 
ży do rozwoju malarstwa polskiego z silnem 
oparciem na tradycji, zgodnej z duchem na: 
rodowym sztuki polskiej, przekazanej przez 
najwiekszych jej mistrzów." Otwafcie wysta: 
wy nastąpi w niedzielę dnia 17 maja br. o 
godz. 12.30 w południe. 


— W Tundrach i lodowcach Alaski. Pod 
tym tytułem wygłosi w środę dnia 13 bm. o 
godz. 8 wiecz. w sali Resursy Kupieckiej zna: 
komity mówca i prelegent Stefan Jarosz, — 
Należy nadmienić, że Stefan Jarosz jest pier: 
wszym Europejczykiem  usiłującym zdobyć 
Górę Mc Kinłeya na Alasce — szczyt będący 
majwyższem wzniesieniem na kuli ziemskiej, 


ponad granicę wiecznych śniegów. 


Wspaniałe i liczne przezrocza z życia In: 
djan i Eskimosów, z wypraw przez tundry i 
iodowce krainy podbiegunowej, jako też cie- 
sawe opowiadania z życia traperów, myśli- 
wych i poszukiwaczy złota, wśród których 
udawało się p. Jaroszowi spotykać Połaków, 
złożą się na program wielce interesującego 
wieczoru. A więc wszyscy idziemy na ostatni 
wykład Jarosza. Bilety wcześniej do nabycia 
w księgarni p. Idzikowskiego. 


— Znaleziona tablica reklamowa. W miej- 
skim Urzędzie porządku publicznego zgloszos 
no znalezioną tablicę reklamową. Prawo właz 
sności należy zgłosić w tymże urzędzie, ul. 
Grodzka 32, pokój 13a. 

Przy uł. Ruskiej 34 wy: 
Spalił się chlew z kos 
ziemniaków, wł. 


— Czerwony kur. 
buchł onegdaj pożar. 
zą i czterema centnarami 
Tana Jeruzały. 

Zagrodzie rolnika Płoszeja Kazimierza w 
solcu Kujawskim spaliła się stodeła i chiew 
vraz z koniem i sieczkarka. Objektv były 
ubezpieczone na 7000 zł, 


* mar” 


Sytuacja gospodarcza Państwa I ca- 
łego Świata zmusza do zastanawiania się 
nad Środkami zapobiegawczemi. Stąd 
też Bezpartyjny Blok Współpracy z Rzą- 
dem całą swoją uwagę skierowywuje na 
zagadnienia ekonomiczne, Niedzielne ze. 
branie Rady Grodzkiej w Bydgoszczy 
miało na celu, poza sprawami organiza- 
cyjnemi, powzięcie wiążących uchwał w 
związku z kryzysem gospodarczym. — 
Prezes Rady Grodzkiej p. inż. Lisiecki, 


przy pracy 


w doskonale opracowanym referacie o 
sytuacji gospodarczej, wskazał na istot- 
ne przyczyny przedłużającego się prze- 
silenia, podkreślając wybitną rolę społe- 
czeństwa, które ma wiele możliwości 
zmniejszenia kryzysu, Nie można bo- 
.wiem w państwie republikańskiem całej 
winy składać na Rząd, lecz pomagać mu 
akcją społeczną w zagadnieniach popra- 
wy gospodarczej państwa. 
| Nad referatem rozwinęła się pełna po 


4 walnego zebrania Awiązisu 
Lesionisiów 


W niedzielę dnia 10 bm. odbyło się 
walne zebranie oddziału bydgoskiego 
Związku Legjonistów Polskich, Po wy- 
czerpującem sprawozdaniu  złożonem 
przez ustępujący zarząd, przystąpiono do 
wyboru nowego zarządu na rok 1931-32. 
Do zarządu wybrani zostali jako prezes 
mecenas dr, Drwięga, kpt. rez. Papiński 


jako wiceprezes, p. Bar jako sekretarz i 
asesor Pinas jako skarbnik, Pozatem we- 
szli do zarządu p. prokurator Turasie- 
wicz, Patelski, Frąckiewicz, Delekta, 


Starzewski i inni. 


W wolnych głosach poruszono spra- 
wę przyszłego zjazdu legjonowego oraz 
załatwiono wiele bieżących zagadnień. 


W holdzie strażniczikom 
domowego zmicza 


Matka — ta Świętość nasza na ziemi, która 
nas kochała, nim zbudziliśmy się do życia, któ- 
ra nas z utęsknieniem oczekiwała, nim zobaczy- 
liśmy Światło dzienne, która widziała nasz 
pierwszy uśmiech i koiła nasze pierwsze łzy, 
Matka — która ma wyrozumiałość dla nas, gdy 
rzuca się na nas kamieniem potępienia, Matka. 
wyobrażająca naszą najwyższą świętość na zie- 
mi, słońce naszego życia — jakżeż głęboko 
tkwi w naszych sercach! 


Ale ogół matek stwarzających swoim dzie- 
ciom tę żywą legendę anioła na ziemi, spełnia 
prócz tego, społecznie biorąc niesłychanie do- 
niosłe zadanie Oto na ich słabych, a jakże sil- 
nych, aż do samozaparcia i cichego bohaterstwa 
barkach, spoczywa zdrowie moralne i fizyczne, 
wstępujących w życie pokoleń. 

, Społeczeństwo już dziś óceniło ten bezmiar 
dobra i zasług kobiety jako matki, dawczyni 
i opiekunki życia i pragnąc uczcić ją, urządza od 
kilku lat w drugą niedzielę maja Swieto na jej 
cześć. 

Obchód ku czci matki odbył się w Bydgo- 
szczy w ub. niedzielę w godzinach wieczoro* 
wych w gmachu Dyrekcji Kolejowej przy ul. 
Dworcowej, zorganizowany staraniem Komitetu 
Niesienia Pomocy Wdowom i Sierotom po Ko- 
lejarzach z pp. Haliną Stabrowską, jako prze- 
wodniczącą, z inż. Wojciechowskim jako wice- 
przewodniczącym i p. Janem Klunderem sekre- 
tarzem na czele. 

W/śród licznie zebranych gości w sali kon- 
certowej zauważyliśmy przedstawicieli władz 
kolejowych w osobach pp. wicedyrektora Si- 
korskiego, inż. Stabrowskiego, inż. Maydla, inż. 
Stcewicza, inż. Schonerta i innych. 

Program uroczystości otworzył chór koleja- 
rzy „Hasło“ pod batutą p. Ciszewskiego, od- 
śpiewaniem „Cichy domku“ Moniuszki i „” 'el- 
ski Chór”. — Wykonanie utworów stało . 


sokim T POENE ENE E KOBRA A TE 2 artystycznem. Następnie on- 


— Kolejowa Grupa TONA ARE OSR Narodos 
wych z 1918-19 r. Zebranie zarządu odbędzie 
się w środę dnia 13 bm. o godz. 18 w małej 
sali „Ogniska“ P. K. W. przy ul. Zygmunta 10. 
Z powodu ważnych spraw, obecność wszyst= 
kich członków konieczna. 

— Chór Nauczycielski w Bydgoszczy. Lek- 
cja śpiewu odbędzie się dla chóru męskiego 
we wtorek dnia 12 bm. o godz. 20 dla chó- 
ru mieszanego w piatek dnia 15 bm. o godz. 
19.30 w szkole Wydziałowej żeńskiej im. Ma- 
rji Konopnickiej, przy ul Konarskiego. 

— Z teki policjanta. Karolowi Litkowskie: 
mu (Zbożowy ŻĘ 11) skradziono portfel 
zawierający 300 zł gotówki i” dokumenty. — 
Jarockiemu Juljanowi (ul. Malborska)  skra: 
dziono drzewo budowlane wartości 500 zł. — 
Do sklepu Wł Grabińskiego (Orla 6) wła: 
mali się po wybiciu szyby nieznani osobnicy, 
Którzy skradli bułki, ciasto, dwie blachy i 
kosz ogólnej wartości 25 zł. — Wawrzynowi 
Gorynie (Gnieźnieńska 3) skradziono 5 króli- 
ków i 6 kur wartości 70 zł. -— Janowi Kosz: 
kiewskiemu, (Czackiego 12) skradziono z kope 
ca w ogrodzie 5 ctr. marchwi i ctr. badyli ra: 
barbarowych wartości 130 zł. —- Szymańskie: 
mu Jó Był (Gdańska 82) skradziono tower 
* Ideal wartości 180 zł. 


licznościowe przemówienie wygłosił ks. prob. 
Skonieczny, „przedstawiając w wzruszających 
słowach rolę matki w rodzinie i w społeczeń- 
stwie oraz podkreślając jej szczytne posłannic- 
two w rodzinie i rolę anioła stróża dzieci. 
„Pan Bóg dał matce Królestwo małe, ale ważne, 
bo Królestwo Dzieci, które są przyszłością kra- 
ju i kościoła”, mówił prelegent, — „Niech bło- 
gosławieństwo Królowej Niebios spłynie na 
matki, jako na apostołki przyszłego naszego 
społeczeństwa. . Źle żyć bez ojca, ale stokroć 
gorzej bez matki. Cześć jej i hołd!“ 


W dalszym ciągu programu na estradę wy- 
stąpiła p. Cholewko-Czekierska, powitana hu- 
cznemi oklaskami. Pani Czekierska odśpiewa- 
ła wdzięcznym i miłym głosem, wykazując nie- 
małą technikę, przy akompanjamencie p. dr. 
Miedziszewskiej, arję z Opery „Halka”* Mo- 
niuszki i „Kołysankę' Karesza. Pieśniarkę na- 
grodzono bukietami kwiatów i burzą oklasków. 


Pani dr. Miedziszewska-Grigorjew, odegra- 
ła następnie z uczuciem i znajomością: techni- 
ki fortepianowej „Nocturn”* Chopena i utwór 
Resmana na bis. Pani Irena Sułkowska zade- 
klamowała wiersze „Matka“ J. Imielanki „Do 
Polek” S. Pruszakowej i „Serce Matki" A. Ku- 
rzecińskiej, czem zjednała sobie 
uznanie słuchaczy. 


serdeczne 


Na zakończenie programu zespół mandoli- 
nistów Kolejowego Przysposobienia Wojskowe- 
go pod batutą p. Armknechta, młodego jeszcze 
wiekiem lecz dojrzałego rutyną, wykonał 
„Trubadura* Verdiego i Wiązankę Pieśni Pol- 
skich — Osmańskiego — » takim zapałem 
że oklaskom nie było końca. 

Dzięki staraniom Komitetu, impreza udała 
się wyśmienicie, a co najważniejsze, przyczy- 
niła się do powiększenia funduszów Komitetu 
Niesienia Pomocy Wdowom i Sierotom po Ko- 

, ejarzach. 


ate 


W mumiach Brdy... 


W ub. poniedziałek około godz. 10 przed 
poł. pod mostem przy Placu Teatralnym przy 
padkowi przechodnie zauważyli tonącego w 
Brdzie jakiegoś starszego człowieka. 
się na ratunek i tracącego już 
topielca wyciągnięto na brzeg. 


Rzucono 
przytomność 


Po zastosowaniu niezbędnych zabiegów Ta: 
towniczych udało się go doprowadzić do przy- 
tomności. Jest to biedny starzec, pozostający 
bez środków do Życia, który niezawodnie 
chciał popełnić samobójstwo. 
się nim policja. 


Zaopiekowała 


waz 


Wiasme dziecko zastawił 
w resiauracji za wódlsę 


Do restauracji Bernarda Ormańskiego przy 
ul. Jagiellońskiej 50, przyszedł onegdaj jakiś 
osobnik z dwa i pół rocznem dzieckiem i ka- 
zał sobie podać wódki. Po wypiciu kilku kie- 
liszków, nie czując się widocznie przy gotówce, 
w pewnej chwili korzystając z nieuwagi perso- 
nelu restauracyjnego, chyłkiem wysunął się na 
ulicę. 


Nieobecność nieznajomego gościa zauwa- 


żono w porę i rzucono się za nim w pogoń. 


wgi dyskusja. Zabierali w nie 
pp. Bojankowski, inż, Szopowski, 
Kłodnicki, Fogiel, prof. Garbicz, 


Kop. 
czyński i Kołakowski, podkreślając powa i 


ge chwili, 


wskazywali środki przeciw- 


dziatania na tutejszym terenie pewnym iE 
niezdrowym objawom w życiu Spa rh 


czem, Między innemi postanowiono za- 
apelować do kupiectwa, aby na towarach 
były ceny, co w wielkiej mierze przy- 
czyni się do zdrowej i ngecin konku- 
rencji. ; i 

W sprawach E E ikas 
lono zaproponować wyższym władzom 
organizacyjnym następujący skład pre- ` 
zydjum Rady: inż. Piotr Lisiecki, 
Eugenjusz Czajkowski, Inspektor Łapiń:; 
ski i p. Kołakowski, 

W wolnych głosach kierownik Sekre 
tarjatu Rady Okręgowej, poinformowal 
o akcji Prezydjum Rady Okręgowej w 
związku z odjęciem 15 proc. dodatku 
funkcjonarjuszom państwowym i samo- 
rządowym i przydzieleniem dla Bydgo- 
szczy i Okręgu 20 proc. dodatku kreso- 
wego, Dalej postanowiono urządzić ze- 


branie obywatelswa bydgoskiego celem 


zaprotestowania przeciw ostatnim wybry 
kom Wolnego Miasta Gdańska. 

Poważne obrady i wyciągnięte 7 
nich wnioski stwierdzają, iż Rada. 
Grodzka BBWR. podoła ciężkiemu zada- 
niu pracy w teraźniejszości. 

Eae S E WRN ZYECCAZ a a 


święto P. W. i W. F. 
w BudóDszczy 
w smiach od 14 de 17 maja br. 

Każdy patrjota polski musi się z tego e- 
szyć, gdy dobrze zorganizowane W. F. i P, W. 
stwarza dla swych ezłonków najpiękniejsze éro- 
dowisko i daje sposobności wychowania się w tę- 
żyźnie i mocy nietylko fizycznej ale i duchowej. 
Nasze święto W. F. i P. W. jako manifestacja 
na rzecz tężyzny fizycznej i pogotowia obrony 
Państwa jest zarazem sprawdzianem stopnie 
usprawnienia fizycznego i wojskowego  społe- 
czeństwa jest sprawdzianem z dokonanych na 
tem polu prac. 

Komitet W, F. ìi P, W, zatem wżywa Oby 
watelstwo Miasta, wszystkie Organizacje oraz 
Młodzież do wzięcia jak najlieczniejsgo udziałw 
w Święcie dla zadokumientowania charakteru 
ideowej pracy na polu W. F. i P. W. dla dob 
Narodu i Państwa. 

Miejski Komitet W. F. i P. W, 


Program; 


14.5. godz. 10. Kościół Garnizonowy. Uroezy- 
sta msza Św. f 
godz. 11.30. Plac Wolności. Gdańska. Prze. 
marsz (defilada wszystkich "Towarzystw 
W. F. i P, W. oraz Klubów Sportowych. 
godz. 12.00. Plae Kochanowskiego. Złożenie. 
wieńea przy pomniku Sienkiewicza. 


godz. 9.00. Stadjon Miejski Zawody F 
popisy Szkół Średnich. 

godz. 14.00. 62 pułk piechoty strzelniea ma | 
łokalibrowa. Strzelanie z broni małokali 
browej hufeów szkolnych. i 


15. 5. 


godz. 15.00. Stadjón Miejski. Zawody ŁA jo 


Przysp. Wojskowe Kobiet. ł 


godz. 9.00. Stadjon Miejski. 
popisy szkół powszechnych. 
godz.15.00. Plac Kochanowskiego. Wyścigi 
dziatwy (2—12 łat) na drazynach, trycy- 
klach, hulajnogach i t, p. 


16. 5. Zawody i i 


godz. 15.00. Stadjon Miejski, Przedhoje iio 


A. — Kolej. Przysp. Wojsk. 


godz, 8.00. Szosa Gdańska. Zawody ko 
larskie — Kolej. Przysp. Wojsk. (konk. 
15, 20, 100 klm. —— Start za Szkołą Pod 
shorążych. $ 
godz. 14.00. Strzelnica Garnizonowa. Zawoi 
dy Strzeleckie. 
godz. 14.00. 62 pułk piechoty. 
żynowy 5 klm. z strzelaniem. A 
godz. 14.00. Stadjon Miejski. a) Zawody Pi 
N. i finały L. A. — K, P. W. b) Poke- 
zy gimn., pląsy, tańce narodowe, gry itp., 
szkół Średnich, szkół powszechnych, tow 


W. 5 


w. f., klubów sportowych i Kolej. Przysy í Ę 


Wojsk.. 


e) Rozdanie nagród. 4 


Złapano go nad Brdą | oddano w ręce po 
licji Jest to niejaki Tadeusz Amerski z zawo: 
du robotnik, wymeldcwany z Bydgoszczy. kilki 
dni temu da Inowrocławia, 


Dr. żę 
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Kiireim i ~ A MAJA 1931 ROKU 


owu 


rozkład koleje 


w Dyrekcji Gdańskiej 


wprowadza cały STONE udogodnień komunihkacpinuch 


vu. Na linji Iłowo — Laskowice — 
hojnice. 

Na linji tej ustalono następujace pociągi: 

Pe. osob. Nr. 615 i 616 Warszawa — Gru: 
dziądz. 

Pe. osob. Nr. 619 i 620 Iłowo — Grudziądz 
przyczem pc. 618 przełożono w miejsce pos 
ciągu Nr. 620. 
| Pe. osob. Nr. 619 i 620 Iłowo — Chojnice, 
przyczem pc. 619 na odcinku Laskowice — 
Chojnice kursuje w miejsce pc. Mt 641, zaś pe. 
620 na odcinku Chojnice — Iłowo kursuje w 
miejsce pociągu 624. 

Pc. osob. Nr. 621 i 622 Warszawa — Chgi: 
nice, które uległy nieznacznej zmianie. 

Pc. osob. Nr. 623 i 624 Warszawa — Choj- 
nice, przyczem pe. 624 kursuje na odcinku 
Chojnice — Laskowice w miejsce pociągu Nr. 
630, zaś na odcinku Grudziądz — Iłowo w 
miejsce pociągu Nr. 618. Pociąg 623 pozos 
staje bez zmiany. ` 

Uwaga: Pociągi 623 i 624 prowadzą bezs 
pośrednie wagony Warszawa — Gdynia przez 
Laskowice — Kościerzynę, które przechodzą 
w Laskowicach na i z pociągów nowo zaproz 
wadzonych do i z Gdyni Nr. 8923 i 8924. 

W miejsce skasowanych na linji Iłowo — 
Warszawa pociągów 617 i 624 zaprowadzono 
pociągi mieszane Nr. 651 i 652 skómunikowa: 
ne w lowie z pociągami Nr. 617 i 620. 
` Na odcinku Mława — Iłowo zaprowadzono 
pociągi lokalne 1627, 1628, 1630, zaś na od: 
cinku Działdowo — Mława zaprowadzono poz 
ciągi lokalne Nr. 1629, 1631, 1633 i 1632. 

Jako nowe pociągi uruchomiono na odcin: 
ku Grudziądz — Radzyn pociągi motorowe 


Nr. 6145 i 6146. 


"Na odcinku Grudziądz — Laskowice i da: 
lej do Bydgoszczy oraz z powrotem w miej: 
sce dotychczasowych pociągów bezpośrednich 
Nr. 631/422, 635/424, 637/426 z powrotem 
421/634, 423/638, 425/032, zaprowadzono nowe 
pc. bezpośrednie Nr. 631/424, 635/426, 639/428 
iz powrotem 421/634, 423/640 427/632. 
` Jako lokalne pociągi Grudziądz — Lasko: 
wice i odwrotnie ustalono pc. Nr. 633, 637, 
Mt 645, z powrotem 636, 638, Mt 646. 
| Na odcinku Chojnice — Laskowice oprócz 
wyżej wymienionych zmian zaprowadzono jaz 
ko łokalne pe. osob. Nr. 626 i 629 przyczem 
pe. 626 przełożono 1 godzinę później, następ: 
nie zaprowadzono Mt 644 w miejsce pc. Mt 
642, i pe. Mt 641 w miejsce pc. osob. Nr 625. 

Jako nowe pociągi zaprowadzono na od: 
cinku Tuchola — Chojnice i odwrotnie pc. Mt 
642 i Mt 643, 


YN. Na linji Hawa — Jamielnik —- 

e Toruń Przedmieście. 

Na odcinku Jabłonowo Pom. — Jamielnik 
Pe. Nr. 334 otrżymuje Nr. 336, zaś poc. 335 
ctrzymuje Nr. 337. 
` Ne odcinku Jabłonowo Pom. — Toruń 
Przedmieście pe. 327 otrzymuje Nr. 325. 

Pociągi 325 i 326 zamieniono na mieszane 
i otrzymują Nr. 351 i 352. 
| Do i z Torunia Mokrego przeprowadzono 
bezpośrednie pociągi: 

Nr. 422/423, 426/425 z i do Inowrocławia, 

Nr. 334/335 z t do Poznania, 

Nn 82/31 i 34/33 z ido Bydgoszczy. 


i 


"1X. Na linji Brodnica — Radomno. 
Zmieniono Nr. pociągów: 2971 na 
2953 na 2956. 


2901 nakis. 2972 na, 2952, 


SAAE EADE SN T ESE UON 


2951,- 


Na linji Brodnica — Bydgoszcz. 

p. odcinku Kowalewo Pom. — Kowalewo 
Pom. Miasto zmieniono Nr. pociągów: 

Mt 1150 na Mt 1148, Mt 1346 na Mt 1344, 
Mt 1345 na Mt 1343, zaś pociągi Nr. 1331 i 
1332 skasówano. 

Na odcinku Kowalewo Pom. — Golub pe. 
Nr. 1354 przełożono 19: godziny później. 

Pociągi motorowe 1144 i 1145 Unisław — 
Chełmża przedłużono do i z Golubia. 

Na odcinku Bydgoszcz — Unisław zamic- 
niono pociągi motorowe Nr. Mt 1342 i Mt 1343 
na pociągi osobowe Nr. 1328 i 1327, zaś Nr. 
pociągów 1328 i 1327 zamieniono na Nr. 1330 
i 1329. 

Na odcinku Bydgoszcz — Ostromecko Nr. 
pociągów 1330 i 1329 zmieniono na Nr. 1332 
i 1331. 


XL Na linji Bydgoszcz — Piła. 
Pc. Nr. 1025 przełożono około 20 min. póź: 
niej, zaś pe. Nr. 1030 około 15 min. wcześniej. 


XII. Na linji Nakło n. N. — Chojnice 
— Kościerzyna — Kartuzy. 

Na odcinku Nakło n. N. — Kościerzyna 
zaprowadzono bezpośrednie pociągi motorowe 
Nr. 1641/1642 i 1643/1644. 

Pc. mieszane Nr. 1651 i 1654 na odcinku 


Nakło n. N. — Chojnice skasowano. 

Pc. 1628 przełożono 40 min. wcześniej. 

Na odcinku‘ Kościerzyna — Somonino prze: 
chodzą nowo zaprowadzonce pociągi Nr. 1411 
i 1412 Poznań —- Bydgoszcz — Gdynia i od: 
wrotnie oraz pociągi Nr. 8923 i 8924 Laskowi: 
ce — Czersk — Gdynia z bezpośredniemi wa» 
gonami Warszawa — lłowo — Laskowice — 
Gdynia i Łódź Kaliska — Toruń — Bydgoszcz 
— Laskowice — Gdynia. 

Dla skomunikowania tych pociągów z Kar: 
tuzami uruchomiono na odcinku Kartuzy — 
Somonino i odwrotnie pociągi osobowe Nr. 
1640/1639, 1630/1629, 1636/1635 i 1638/1637. 

Na odcinku Kościerżyna — Kartuzy pocią: 
gi osobowe Nr. 4228 i 4229 kasuje się, zaś jako 
lokalne ustalono: a 

"Nr. 1631/1632, 1633/1634 i Mt 1645/Mt 1646. 


XIII. Na linji Smętowo — Skarszewy. 
Pc. Nr. 1832 Skarszewy — Starogard prze: 
dłużono da Skórcza. 
Na odcinku Starogard — Skórcz pociąg 
1834 kasuje się, zaś pc. 1833 przełożono 3 goz 
dziny wcześniej. 


XIV. Na linji Laskowice — Czersk. 
Pc. 3121 przełożono 2*/: godz. później, zaś 
pe. 3122 około 1 godz. wcześniej. 
Na tej linji przeprowadzono nowe pociągi 
Nr. 8923 i 8924 do i z Gdyni. 
(Dokończenie nastąpi). 


ia E SEER 


Cheimno 


Przedstawienie amatorskie p. t. „Laleczka 
z Buskiej porcelany“ odbyło się w czwartek na 
sali kina „Halki', prży szczelnie zapełaionej 
widowni. Publiezność dopisała, kasa również, 
bo też i było co oglądać. Uczennice niższych 
klas gimn. żeńskiego doskonałe się popisały. 
Któżby przypuszęzał; że wśród tych 1, 2,3 i4 
klasistek są takie talenta; a jak ono ċuđownio 
wyglądały, zwłaszcza „Laleczka z porcelany** 
(Holzówna E. kl. IV) swą zgrabną figurką i 
melodyjnym głosikiem wszystkich zachwycała. 
Tak samo Markiza (Huertówna kl. TV), która 
z wielkim wdziękiem tańczyła przedowszystkiem 
Miło szeżebioty takiej gromadki jak Magda 
(Orłowska IV), Jagna (Slósarczykoówna LI), 
Jędrek (Frąckowska V), Walek (Milewska IV), 
przenosiły widzów w kraj dziecinny, beztroski... 


Najwięcej jednak chyba podobał się wszystkim 
mały Dobosz (Frąckowska B. kl. I). Co za ze- 
zolutna mina, to za energja. Bardzo komieznie 
wyglądał Niedźwiadek (Pofelska kl. V), który 
swemi dowcipami bawił salę. Doskonałą parę 
stunowił Hrabia (Trembicka kl. IV) z hrabiną 
(Sikorska kl. LV). Wogóle trzeba stwierdzić, że 
wszystkie młodziutkie amatorki grały z nad- 
zwyczajnym wdziękiem i pewnością siebie. Śli- 
czne dekoracje, zwłaszeza las, doskonale, harmo- 
nizowały z siclską grą. 


Młode aktoreczki w dużej mierze przyczyni: 
ly się do zasilenia kasy Tow. Opieki uad nic- 
zamożnemi swemi koleżankami. Przeszło 500 l. 
było czystego dochodu. Sprawą przedstawienia 
zajmował się ks. prof. Ossowski, który wiele 
trudów poniósł, aby obrazek był jaknajpiękniej- 
szy i dochód jaknajwiększy. Również pp. prot. 
Stroińska, Junczurówna i Machnicka wiele sta 
rań włożyły, aby impreza wypadła dobrze. 


| WADOWICE O NN a, 


Prośramy radjowe 


Środa, 13 maja. 


Warszawa 12,10 Muzyka z płyt gramof. 
14,35 Komunikat harcerski. 15,30 Odczyt dla 
maturzystów pt.: „Nauka o Polsce współczes: 
nej“ odczyt 5 wygł. prof. Al. Janowski. 15,50 
Radjokronika, wygł dr. M. Stępowski. 16,10 
Komunikat Centr. Biura Hydrograf. dla żes 
glugi i rybaków. 16,15 Program dla dzieci. — 
16,45 Muzyka z płyt .gramof. 17,15 Odczyt źe 
Lwowa. 17,45 Koncert popul. 19,10 Skrzynka 
pocztowa rolnicza. 19,25 Muzyka z płyt gram. 
19,40 Pras. dziennik radjowy. 19.55 Płyty graz 
mof. 20,00 „Wśród książek”, wygł. prof. HL. 
Mościcki. 20,15 Dr. Józef Gajkowski wygł. ies 
ljeton pt.: „Morzć mnie woła”. 20,30 Muzyka 
lekka. 21,30 F. Mendelson — Bartholdy: 2.05 
Tr. z teatru „Morskie Oko“ rewji pt: „Poz 
dróż na księżyc“. 

Brno 19,30 „Niziny“ opera D'Alberta. Tr. 
z Teatru Narodowego. 

Wiedeń. Recital Beli Bartoka. 

Medjolan 20,45 „Bufere estive“ op. 
Alberta Gentili'ego. 


kom. 


Gieldy 


Warszawskie notowania 
waiutowe, 

z dnia 11. V 1931 r. 
Tranzakcje Sprzedaż 

WALUTY. 

Dolaty Bf. AJERO n, patice fo 
Franki francuskie + s » e » 
EEE A EEI 7. Foli 
angielskie da RRCD 


DEWIZY. 


Kupno 


RAR 


belgja 5 
Białogród INO OWAD 


. 
. 
. 
. 
. 
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Sienkiewicza 25, 


Z i 


Budapeszt w 6 6 s © e 6 Q — 
Bukaręszt © « « » s e s A = 
Gdańsk .«... . T AE 6 

Holandja .-...v e. . 6 w i —358,78 
Kopenhaga +» « e e » >» è U w 
Londyn cie ti «© w... o © 8 43,41-—43,30 
Nowy York . « «© « + 4 8 — 
Nowy York telegr. « « » s s —$8,907 
Oslo SB E E RT EE E "e 
Paryż w. o ».> b.» 6 > 34,91—34,82 
Praw > a o p oo oś o 8 a» —26 44 
Sztokholm `. «a e e b e 8 '** — 
Szwajcarja SLET 0 ZŁ SELUW SL 172.00—170,57 
Wiedeń Wow © » 4 6 e o 125.58—125,22 
Włochy dit ss EEV w ię ŻA 0% AST 46,63 
Hiszpanja + « » « 4 a e> 

Ryga . . e a enas 

Berlin (w obrótach nieoficj.) . 212, 56— 


Notowania ziemiopłodów 


w Poznaniu 
Dostawa bieżąca, parytet Poznań, handel 


hurtowy ; 
za 100 kg. z dn. 11. V. 1931 r. 
+ Żyto koo?" 6 4 SWiSH 26,75-— 
PIZONCANA Ge sz GG 30,00—30.50 
Jęczmień browarniany « + «a s = 
JA zwyoż. przemiał . a » 27.00-—28.00 
Owies jednolity . » « » e a 29.00—30.00 
Mąka żytnia . « « » » eo w 
» 3? 65% . » » LJ » 40 00-- 41.00 ý 
„ pszenna 659% « 6.9 8 4 47 50— 50.50 
Otręby żytnie +» e » » » 4 a 21.00—- 22,00 
„  PSZONNE s se sus 21,00—22.00 
k + a « Å. . » -a 
r P C A 
Peluszka . WE 0., 47 00-—50,00 
Fasola -. - « e «a s 0 U w A m 
Ziemniaki jadalne . » « 6 6 a 6,50— 7,00 
m fabryczne o « » 6 o mm 
m eksportowe »ə e è a = 
Płatki ziemniaczane « 6 6 » © ad 
Biemię lniane . e e » 6 6 u S 
Groch pólny . « s sas» 30,.31—31.00 
„ Victoria s e » 6 4 6 „00-—40.00 
Seradela . . ALEK © = 
Lubin niebieski EE u- 6 WSO 26.00-—28.00 
„ ŻÓRY 8. o. o o 3400-—38.00 
Koniczyna żółta odłusk. aba’ T. 
%, CZETWODA (e 5 è è = 
» yag a - 
SZWOdZKA a © a W = 
Zorczyca 1a 6 a a 6 6 a  42.00—47.00 
Siano luźne . e ć ew b © 4 md 
»  PrABOWANO as s o 6 6 r. 
Słoma luźna . » « » è. W = 
w»  PTASOWADB «s è sou w, = 
„ jara luśna . 8 sa p. — | 
A „ prasowane s e w; -+ 
„  pszonùa luźna «+ « « « = 


Notowania ziemiopłodów 
w Beriinie 
Cenf w R.M. Zboże i nasiona oleiste za 1000 kg. 
inne za 100 kg. z dnia 11. V. jęk 
Pszenica marchijska „ s » 


Żyto marchijskio + = + a s» 194,00—196,00 
Jęczmień jary Drow. ew s a 
Jęczmień zimowy . « » s» 
Jęczmień przem. pastewny » » 230, 00—-244,00 
Owies marchijski «a « « w a 199,00— 205/00 
Owies pomorski |. + dwa. 
Kukurydza loco Ber jn” ava 
Mąka pszenna . . + csao 33.50— 39,50 
Mąka żytnia 70% e s s s s 28750 28,50 
60 % 56 6 6 id 
n ” 
Qtręby pszónne + « s s » » 14,25— 14,50 
Otręby Żyśnio e» « « 5 4 a + 14, kół 15,00 
Rzepak OPONEK WY LI S PŁAC 
Siemio Iniane MORTEN — 
Groch Victoria © a e » a  26.00— 31,00 
woch drobny jadalny „ » « «  23,00— 27,00 
Groch pastewny + + - » a s  19,00-— 21,09 
Peluszka „ « e 6 6 «in u a 25.00 30,00 
Bób ” «0a jodze do E * © /% 19, 00 21, 00 
Wyka . . . e s s r + *  24,00-— 26.00 
Łubin. niebieski - sa e o a » 15.00— 16,50 
Lubin żółty -x « a + a s  22,00— 27.00 
Seradela stara RY 02 MAĆ Z 
Sradela nówa ..... . 66.00—70,00 
Kuchy rzepakóowo « e's e'a 9,80—10.20 
Kuchy Iniane . LAN 14 00—14.20 
Wytłoki suche krajowe We 8.20— 8,30 
Wytłoki z buraków cukr. . . = 
» , Soja oaz jek U ika E 33 
Molasa torfowa * . » e « % » UAB 13,49 
Płatki ziemniaczane « « » » = 
Ziemniaki jadalne `. . e e% s 1.80—3,40 


Słoma żytnia prasowana 


emar. dyr. póhstkowogo gimnazjum żeńskiego w Grudziądzu, 


zmarłego dnia 9 maja 1931 r., odbędzie się dnia 12 maja rb. w Kościele św. Dusia © godz. 8 rano. 
Wyprowadzenie zwłok na miejsce wiecznego spoczynku o godz. 3 ppoł. z dömu żałoby przy ul. 


O czem zawiadamia w głębokim żalu pogrążona 


Rada Pedagogiczna Państw. Gimnazjum Żeńskiego w Grudziądzu. 
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ŚWIATOWI 


Bziś we wiorek 
Początek 


t ostatni raz? 


Osiediiłem się 


w imowreciawóiu 
ul, Solankowa nr. 68, Telefon 308. 


. Alfred Szwajkserć 
i adwokańś 
'były wiceprokurator Sądu Okręg. w Bydgoszczy 


i Z dmiem 12 maja oiwoczełcm 


KANCELARIJE 
adwokacka 


8350 wW Budóoszczu 
Stary Rynek im. Marszałka Piłsudskiego nr. 2. 


| 
j 
| 


OGsicdiiłem się jako 


Iakarz-specjalista orthopedji 


i objąłem zakład med.-mechan. zmarłego radcy sa- 
niłaznego Wolffa, 
Ordynuję Gdansk, Poggenpfuhi 60 
7 przedpeł. od godz. 9—11 
popol., od godz. 15—17. 
, z wyjątkiem soboty popołudniu. 


Dr. Max Teuscher. 


id 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 
„. Dnia 13 maja o godz. 8,30 licytować będę w Rubin- 
(kowie u p. Kuczory za gotówkę najwięcej dającemu: 
radjoaparat czterolampkowy; o godz. 10,30 w Gręboci- 
nie u p. Wolskiego 500 mir, toru kolejkowego; o godz. 
12,30 u p. Ułberta: źrebaka; o godz, 14 w Miyńcu u p. 
Jordana: krowę, lustro, kanapę, stół, 2 fotele; o godz, 
16 w Lubiczu w ł-mie Cegielnia Parowa: wiertarkę, 
łampę „Aida”, 416000 sztuk dren, urządzenie kuźni, 8 
wózków platformowych, 8 wózków kolebkowych, 8 
„wózków piętowych i wiele innych rzeczy; o godz. 17 
'w Lampuszn u p. Mederskiego: bufet, lustro, jałowicę; 
‘a godz. 18 w Nowej Wsi u p. Walczyka: krowę czarną. 
l Janowski, komornik sądowy. 8352 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Í - Dnia 12 maja o godz. 11 licytować będę u spedytora 
Badeckiego za gotówkę najwięcej dającemu: ży 


skle i damskie. 8351 
Janowski, komornik sądowy. 
PRZETARG PRZYMUSOWY. 
Dnia 


„, Dnia 12 maja o 11 sprzedawać będę u spedytora Sa- 
deckiego najwięcej dającemu za gotówkę: 4 
plomb, maszynę do pisania, platłormę, 
ko, urządzenie kuchenne, stoły, lustra, leżankę, umy- 
walkę, towary Kolonjalne i różne inne przedmioty; o 
14 Pod Dębową Górą 33: urządzenie biurowe i różne 
maszyny do wyrobu plomb. 8343 
i (—) Rzymyszkiewicz, komornik sądowy. 


22 skrzyń 
tombank, biur- 


„ OGŁOSZENIE. W tutejszym rejestrze handlowym 
B pod nr. 149 zapisano: Zrzeszenie Mistrzów Malarzy 
i Lakierników w Gdyni: Towarzystwo z ograniczoną 
poręką. Przedmiotem spółki jest wykonywanie i przyj- 
mowanie wszelkich robót wchodzących w zakres ma- 
larstwa i lakiernictwa. Siedziba spółki jest w Gdyni. 
Kapitał zakładowy wynosi 20.000 zł, Tytułem udziałów 
w wartości po 4,000 zł spólnicy wnieśli jako wkładki 
rzeczowe warsztat malarski Jana Bytomskiego i war- 
sztaty lakiernicze malarskie Longina Jarmarkowskiego, 
Czesława Jerszyńskiego, Józefa Szarego i Józefa lży- 
kowskiego wraz z wszystkiemi narzędziami i zapasem 
towarów. Kierownikami spółki są: Jan Bytomski, Lon- 
gin Jarmarkowski i Jan Szary wszyscy mistrzowie ma- 
larscy w Gdyni Do podpisywania czeków, weksli i 
umów wystarczają dwa podpisy do pozostałych zarzą- 
dzeń zastępstwo przez jednego spólnika. Umowę spół- 
TONA zawarto 11 lutego 1931 i zmieniono 24 marca 
gi 
Gdynia, dnia 10 kwietnia 1931 r, 
p Sąd Grodzki. 


ai Z GRUDZIĄD 
dwiętne „GT ji! | TANCERKA CILLY 


Kino 


Pac 23 Stycznia 23. - Telefon oo 


Początck w dni powszed. 5, 7 i9. 
W niedzielę o qedz. 3, 5, 7 1 9. 


ZSIABŁE MLEKO 
KEFER 


pady pea i 
RESTAURACJA „WANDA“ | 


WL. LIPOWA 3. 


{ 


bsza 1 Il-ga serja razem. 


K-A = |» 46 
„dmdujsicć Grobowiec 

W rolach główn. CONRAD VEIDT. 

| PUTTI, BERNARD GOETZKE. Ceny najniższe. 

wyjątkowo 6 godz. 6 i 9, 


"Jaak tide, | raap ke wad 


Trzciński, adwokat jj 


W rolach głównych: 


w 


ORAZ 


ma 


(m) 
[m]; 
[a] 
[e] 
[u] 
[m] 
[m}. 
[E] 


=) 


\Calość 20 aktów ! 


, MIA “MAY, LYA DE 
niedzielę o g. 3, 6 4 9, 


CER DZE 


BE EEEEEEEFEFFEEEEEEEEEEEEFR] 


freskawe, i siatkowe deo pazet, ftatalożów 
į £. p. wykonuje z rysuufków i fotoćcafii -=-= 


Chemigrafja „Onia Somorsfkiegeo" 
Zśloszemia m administracji Soruń, $zerofka TI 


DODDABCOGEECECEDODODOWEROW 


em 


aagana 


EIE 


COMMERCE" 


Biuro Buchaiteryjno-Biiansowe 


Porady Podatkowe 
w Toruniu — ul. św. Jakóba 15, pt. 
obejmuje po cenach przystępnych prowadze- 
nie bieżących prac buchalteryjnych w abo- 
namencie i jednorazowo, wygofowanie bilan- 
«sów w/g potrzeby. 
Sporządzanie analiz stanu majątkowego i £. p. 
` prace tak dla P. T. Ziemiaństwa jak i Ku- 


piectwa i 


rzemiosła. 


Dobór odpowiednich wykwalifikowanych sił 
daje pełną rękojmę wzoroweśo wykonacia, 
Na życzenie wysyłemy naszego przedstawi- 


ciela dla omówienia sprawy. 


W rejestrze handlowym 


8349 


wpisano przy firmie Po- 


morskie Kamieniołomy Samorządowe spółka z ogra- 


niczoną poręką w Toruniu 


Czesław Tollik ustąpił a w 


jego miejsce wybrano starostę Bolesława Lipskiego z! 


Torunia. 


Toruń, dnia 7 kwietnia 1931. 


SPRZEDAZ i 


fericepiam 


w dobrym stanie do sprze: 

dania. Zgłoszenia do adm. 

„Dnia Kaszubskięgo, 
w Wejherowie. 


Parcela 


budowlana na sprzedaż Adr. 
poda Dzień Pomorski 8283. 


Mieko 
zsiadńłe 


wydaje 8279 


Cukiernia Wersal 
ul. Prostaróg Jęezmiennej 


Likiery! 
konjaki! 


przy większym odbiorze ta- 
niej również MoRGPR6: 
lówki, spirytus 95 proc, 
okowita do palenia 
F-a ARACZEWSKE 
Chełmińska przy Rynku 
Przyjmuję zbić Kredyt, 


osady tanio sprzedaję: Pa] 


welec. generalny pełno: | 


mocnik, Grudziądż, Gro- 
blowa 11. 6247 


5 wokoŹDWE 


mieszkanie 


do wynajęcia za zwrotem | ER 
j remontu — gdzie wskaże 
Grudziądz- | % 
kiego" Sienkiewicza 9, 1 ESONPEENOPGNIAE 


Admin. „Dnia 


8348 
Sąd Grodzki. 
aeaee EE CER 
| POSADY 


weine 


IE 


Doważ 
instytucja 


społeczna przyjmie natych- | posady zaraz, 


miast inteligentnych, dobrze 
prezentujących się panów 
na wyjazd w powiaty woje- 
wództwa Pomorskiego. Ofer- 
ty sub : „poważna praca" 
do Adm, oba Pomorsk.* 


Bzielnych - 
uczciwych 


agentów (tek) do sprzedaży 
artykułów domowego użytku 
za wysoką prowizją poszuż 
kuje się we wszystkich mias 
stach Pomorza. Zgłoszenia 
z podaniem referencyj pod 
nr. 8400 do admin. „Dnia 
Pomorskiego w Gdyni, uł. | 

10 lutego. 


Poszukuję 


chłopców do posyłek. Re- 
stauracja Dworcowa, Toruń- 
Przedmieście. 831 


Uczeń 


fryzjerski potrzebny. Ko- 
pernika 8. 8312 


ŻA kończeniu kursuna kierow- 
$ ców samochodowych. =- « 


Kandydatów na szoferów 
przyjmuje każdego czasu na 


najdogódniejszych warunkach i] 
i przy najkrótszym czasie nauki 


<=) Szkoła Szoferów ý 
row otrzy. 
100055; posady po u. Franc 


Mickiewicza 19. + telef. 494 194 A 
3918 (naprzeciw Gazowni). j 


BZWIEKOWE Dziś i dni 
— — MING —— masłępme! 


BARA 
LACE 
b ina TEE Ceny najniższe: loża 1,80 


Harold Loyd 


w swej pierwszej 


Szlagierowa komedja dźwiękowo - mówiona. 
zł, L m 1 
BRAKE 


UCHWAŁA. W sprawie odroczenia wypłat kap 


cowi Florjanowi Zenkerowi właścicielowi F-y „Poleć 
eksport" w Gdyni — postępowanie wdrożone na wnia* 


sęk dłużnika umarza się a termin do rozpoznania wnio* ' 
sku wyznaczony na dzień 21 maja 1931 r. uchyla się. : 
Gdynia, dnia 6 maja 1931 r. 


7. Ł. 2/31. 


kapit, kreacjipi. 


„Rozkosze Niebezpieczeńsiwa* 3 


„30 zł., Il. m. 80 gr. k AS 


net 


y 
-SF 2 


ZERWIE LE Ja e 


Sąd Grodzki. 


Woźnica Pianino. 


žy c 
K 
Ą 


do rozwożenia piwa i lemo- 
niady na wieś potrzebny. 
Pożądane dobre świadectwa. 
Pierwszeństwo mająci,którzy 
już w takim interesie pra- 
cowali. Zgłoszenia Juljan 
Michałowski Toruń, Gru- 
dziądzka 388. 8322 


PRZETARG 


Szefostwo Budown'ctwa Wybrzeża Morskiego 
w Gdyni — Oksywie ogłasza niniejszem przetarg 
nieograniczony na następujące roboty: 

1. Na dobudowę gabinetu w Szkole Podchorą” 
żych Marynarki Wojennej w Toruniu. 

2. Na ułożenie podłogi z desek sosnowych (oko- 
ło 600 m°) w koszarach Morskiego Dyonu 
Lotniczego w Pucku, 

3. Na ułożerie podłość z desek sosnowych oko- 
ło 250 m? w hangarze Morskiego Dyonu Loi- 


niczego w Pucku, 


4. Na wykonanie nowej drogi betonowej około 
1200 m? w Morskim Dyonie Lotniczym w 


Pucku, 


„Warunki przetargu i ślepe kosztorysy mogą 
zainteresowani otrzymać za zwrotem kosztów w 
Szefostwie Budownictwa W. M. w Gdyni 

Przetarg odbędzie się dnia 22 maja 1931 >. o 
godzinie 1l-ej w lokalu Szefostwa Budownictwa 
Wybrzeża Morskiego w Gdyni—Oksywie, 

Na żądanie, ślepe kosztorysy mogą być wysy» 


łane za zaliczeniem pocztowem. 


8346 


SZEF BUDOWNICTWA WYBRZEŻA 
MORSKIEGO. 


ROZN 


NOCE JW I 


DMOECHI 


fryzjerski męski, strzygacz 
pań i ondulator poszukuje 
Zgłoszenia 
Wejherowo, Pl. Wejhera 16, 
fryzjer Józet Kułak. 


Mieszkanie 


6 pokojowe na Bydgoskiej 
odstąpię lub zamienię na 
mniejsze. Wiadomość Kró- 
lowej Jadwigi 13-15 Auto- 
Serwice tel. 892 8327 


Dom 


(willa) o 4 pokojach, kuchni 
i łazienki o Ślicznem poło: 
żeniu w ogrodzie, blisko 
miasta do wydzierżawienia. 
Czynsz za rok zgóry. Inform. 
św. Jerzego 6. 8266 


Pierwszorzędmy 
gabinet kosmetyczny 


„Mimoza“ 


(dyplom Université de beas 
utć Paris) stosuje metodą 
€edib usuwa wszelkiewady 
cery i włosów. Trwale przys 
ciemnia brwi i rzęsy Toruń, 
Piekary 43 I p. obok bramy 
Bydgoskiej. 7273 


Grudziądz 
Lipińskiego. $ 


si A 
BIRS: 


DENONA 


| 


$amoślna 


inteligentna wdowa. w śred” 
nim wieku, posiadająca ła- 
dne większe umeblowane 
mieszkanie pragnie poznać 
pana w wieku średnim, wce- 
u matrymonialnym. Inteli- 
gentni, religijni panowie u- 
rzędnicy na poważniejszem 
stanowisku mają pierwszeń- 
stwo. Zgłoszenia do Daia 
Pomorskiego pod nr. 8328, 
O ZP: SANO ZNTK 


Eleśancko 


szybko i tanio nadrabiam 
stopki w póńczoszkach, na 
maszynie, według koloru, 
jakoteż i oczka łapię, Przed: 
zamcze 10, 7067 


Łóżlsa 


żelazue używane zwyczajne 
kupię zaraz. Adres wskaże 
„Dzień Pomorski,“ 8319 


Ostrzeżenie 


Niniejszym ostrzegam wszya 
stkich, przed dyskontowa: 
niem weksla z moim pod- 
pisem, gdzyż został sfałszo» 
wany. Ja Kasiniak. 


Kabanosy 


i prima wędliny malopol- 
skie dostawia w koszycze 
kach 5 do 50 kg, b. tanio. 
1 PALATA 
„eksport wędlin 
Sanok; Małopolska. 


O 
LIJ 


Promienny, pełen uroków wiosny i miłości dramat 
śpiewno-dżwiękowy w naturalnych kolorach 
RM wykonanych udoskonalonym, jedynym systemem „TECHNICOLOR". maezmuszaznu 


Marilyn Miller, Aleksander Gray, Joe E. Brown. 
ë Udział bierze wszechświatowej sławy balet „Florenz Ziegfeld Revue". uzmmazzunsmum 


Darcelacyjne paemes 


c | 
© 


Nadprogram: 


„LEKKA KAWALERA” "| 


Wielki wybór BAB 
wszelkiej odzieży į 


X CZATMĘ: 
UŻYWAME 


900 Guldenów 
Pianchaus Preuss 


Gdańsk Heilige Geistgasse90 
*Ip. Zał. 1910. . | 


Iśubioną 


legitymację tymczasową na 
nazwiska Natal Hersch Mei- 
jer, wydany przez miasto 
Konin unieważniam. 


Koszułe 
meskie 


wierzchnie — gorsowe 
letnie, trykotowe, siatka- 

we, nocne itid, ` 
duże z skazyjnych 


zakupów A 
B. Wilamowski 
Toruń 5 


28 ul. Zeglarska 28 


Reperinar 


‘Teatru Toruńskiego 


We wtorek dnia 12 bm. 
o godz. 20»tej 


„BEGBNEEC 5 
E BOCZĄTEK 
Komedja w 3 akt. 
Marjusza Maszyńskiego. 


| W środę, dnia 13 bm. 
o godz. Zożej 

kwiatyTorumia 

Rewja w 2 częściach 
21 obrazach, 


W ezwartek, dnia 14 bm. 
o godz 16-tej 
„Koniec a 
i Poczatek 
Komedja w 3 aktach 
Marjusza Maszyśskiego. 
W czwartek, dnia 14 bm 
o godz. zostej 
kwiaty Torunia 
Rewja w 2 częściach 
(21 obrazach) 


W piątek, dnia 15 bm. 
teatr nieczynuy z powod 
próby generalnej z sztuki 


„PRZYGODY SZWEJKA‘ 


W sobotę, dnia 16 bm. 
o godz. 20-tej 
Przygody dobrego 
wojaka Szwejka 
Widowisko krotochwiłowe! 
w 9 obrazach z prologie 
i epilogiem, 


z najlepszych bielskich materjałów najno- 
wszego kroju i własnego wyrobu f 


kolory i fason nie zmnienią się ` 


IA 


ani w słońcu ani w deszczu 


JAN PALUSZKIEWICZ 


uł. Wybickiego 21, , P 


il 
l 


edig E. 


Ti " A z 
NN nA L DOLL. MOE 


A 


| 
| 


mL 


EE" 


$port 


Otwarcie sezonu 

Pierwsze w sezonię zawody motocyklowe 
na torze t, zw, „dir treck“ zostały zorganizo: 
wane przez Tor. Klub Motocykl. Mimo do: 
arej pogody publiczności mało, a Szkoda, bo 
niektóre biegł były ciekawe, Jedno małe ale... 
organizacja. ` 

Można było wybaczyć na pierwszych za» 
wodach, lecz niewolno na trzecich. Przeszło 
»ółgodzinne opóźnienie, słabe informowanie 
publiczności, usterki organizacyjne, to wszyst: 
ko mie jest zachętą dla publiczności, 


Co do wyników to były następujące: 

Jazda zręczności: a) bieg z jajkiem: 1) Bes 
mgit 46 sek, 2) Hozakowski A. 46,5, 3) kpt. 
Gustowski; b) przestawianic butelek: 1) Ho: 
zakowski A, 3 pkt. karne, reszta próby nie 
ukończyła; ç) najpowolnięjsza jazda 400 mtr.: 
1) Hozakowski A. 8:02,8 4 pkt. karne; 2) Wasi- 
Iewski 6:43,8 4 p. k.; d) Jazda z parasolem i 
cylindrem: 1) Hozakowski 49 sek. p. k, 2 
Benoit 54.9, 3) Nadolny. 

Jak widzimy Hozakowski tryumfował. — 

Zawody w jeździe szybkiej. Przedbięgi na 
dystensie 2000 mtr. Finał 4000 mtr. Kate: 
gorja do 350 em.?: 1) Nadolny (James 1% 
«m.*) 3:02,9; 2) Neuman (Puch 200 cm.) 3:03,4; 
3) Fogel (Releigh 300 cm?) 3:22. 

Kat. do 500 cms: 1) Wasilewski (A. J. S, 
350 cm.) 3:21, 2) kpt. Gustowski (Sarolea 330 
cm’) 3:39,1. 


Kat. 500 cm?: 1) Hozakowski A. (Ariel 500 
emo) 2:32,2; 2) "Tomaszewski (A. J. $. 2,51,9; 
3) Mielnik (A. J. S.) 3:06.8. 


C 


Dwumecx 


G.%.4. Aleksandrów — 
i G.H.S. Torun 


Rozegrane na boisku gimnazjalnym spotka- 
nia, pomiędzy powyższymi Klubami, w koszy- 
kówce i siatkówce zakończyły się zwycięstwa- 
mi Aleksandrowa. 

Koszykówka 28:10 (16;4), Drużyny grały w 
składach Aleksandrów: Murzynowski, Małew- 
ski, Sucharski. Boguszewski, Stranc. Toruń: 
Malisiński, Malak, Świtalski. Zieleniewski, Ke- 
tul. Z gości wyróżnił się doskonały strzelec 
Malewski, który zdobył 18 pkt, oraz Bogu- 
szewski, Z Torunia: Świtalski. 

Siatkówka 28:19 (15:4) Do przerwy góro- 
wał Aleksandrów, który maiąc wygraną. popu- 
ścił po przerwie. Goście grali w zwykłym 
składzie plus Martyni u miejscowych: Tyllja 
Stefanowicz, Velter, Ketul, Świtalski, Malisiń- 
ski. . 

Dzień SZM. 
w Grudziadzu 


Rozegrane na boisku Olympji na rzecz PZ 
PN zawody pomiędzy Olympją a zespołem 
kombinowanym PPGi Sport+Clubu dały wynik 
2:2 (1:2). Gra obfitowała w ciekawe momenty 
i toczyła się przy lekkiej przewadze Olympiji. 
Sędziował chor. Cieszakowski. Publiczności 
mało. ) 


Osłabiona auta 
zwycięża Solomję 12:% 
W Poznaniu odbył się w niedzielę międzyklw 
howy mecz bokserski pomiędzy Wartą a War- 
szawską Polonją. Poznańska drużyna występu- 
jąca bez Wolniakowskiego, Korlańskiego. Anio- 
ły i Wiszniewskiego cdniosła wspaniały suk 


' ces w postaci zwycięstwa 12:4. 


Prpreze c robotnicza 
Warszawy wychodzi 
ma remis z Ceśją 
ı Na boisku Skry w Warszawie odbył się dru- 
Gi mecz na dochód PZPN pomiędzy Legią a 
Reprezentacją Klubów Robotniczych. Po cie- 
%awym przebiegu mecz zakończył się wynikiem 
emisowym 2:2 (0:0). 


w teksie na pierwszej stronie « a +,» ea soo 
na drugiej i trzeciej stronie 1 z! — w teksie . 
Drobne za stawo 15 gr. pierwsze słowo podwójni 
Dla poszukujących pracy i nekro!ogi 25% zniżki, 
Za ogłoszenia skomplikowane i ; 7sstrzeżeniem miej 
W Gdansku za wiersze mm re e 7-łamowej. . 


w Ą mos 
Drobne za słow: 5 fèn, — th 
Przy sądowem ś< gganiu na 

jj spornych właściwe są Sądy v 
(3 miejsce oałoszenia adminisiu o 


at upada. D 


uapewiada, 


Oatoszenia: wiersz milim. na stronie 7-łamowej 


e; y 
komunikaty 50 gr. 


Za terminowy druk przepisane 


i ful 


motocyklowego 


Seniorzy: 1) Benoit (Harley Davidson 750 
cm*) 2:52,5; 2) Chrzanowski (B. S. A. 500 cm“) 
3:13; 3) Viertel (A. J. S. 500 em*) 3:38. 

Maszyny z przyczepkami kpt. Hrynkiewicz 
(Matchles 500 cm?) 2:50 walkowerem. Finał: 
1) Hozakowski A. 4:55.5, przeciętna szybkość 
48,700 km/godz.; 2) Wasilewski 5:12, 3) Be- 
noit 5:42,9; Hozakowski bezkonkurencyjny. 

Pogoń za lisein, którym był.. znów Hoz 
zakowski, po dzięsięciu minutach nie dała res 
zultatu, wobec tego zwyciężył lis. 

Zwyciężcą, dosłownie, na całym froncie zo: 
stał prezes T, K. M, Aleksander Hozakowski 
nh Arielu 500 cm’. 
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„Jass tygodniowy Dodatek Sportowy 


w.e.2.9. Gryf 


Rozegrane w ubiegłą niedzielę mistrzostwa | nie, 
Drużyna Gryfa grała w składzie: Świątecki, 
Krzyżanowski, Zuelke, Borsiak, Kaczmarek, 


Pomorza w grach sportowych na sali «groma: 
dziły na starcie mistrzów Bydgoszczy, Gru: 
dziądza i Torunia. 

Wielki sukces osiągnął mistrz Torunia W, 
C, Z. $. Gryf zdobywając tytuły w koszyków 
ce i siatkówce panów. 

Wyniki gier były następujące: w siatkówce 
panów Szkoła Pchr. (Bydgoszcz) wygrała wal- 
kowerem z Olympją (Grudziądz) z powodu 
niestawienia się ostatniej, W finale W.C. Z S. 
Gryf pokonał Szkołę Podch, 30:18 (15:9). Gra 
naggół niezbyt ciekawa i dość słabą technicze 


R Z 


Z zawodów konnych w Bydgoszczy 


Siermszy dzień konkursów fippicznych 


Otwarcie wiosennych  tawodów konnych 
zórganizawanych przez Klub Jazdy Konnej od- 
było się w ub. niedzielę przy sprzyjającej po- 
godzię lecz niezbyt dużej frekwencji publicz- 
ności. Do konkursów zapisano 91 .koni z 16 p. 
ul, 15 pap. i 11 dak. Konie zamiejscowe 
reprezentował 17 pap. z Gniezna i Pulk Ma- 
newr. Art. z Torunia. 


W konkursie Szkoły Podchorążych dla pod- 
oficerów przy konkureacji 17 koni (10 prze- 
szkód około 1.05 m wys. i 2,5 m. szer.) nagrody 
zdobyli pp. 1) podchor. Dubiniewicz na koniu 
Micia; 2) podchor. Ładarcz na koniu Wielko- 
polanka; 3) podchor. Sucherski na koniu Wiel- 
możny; 4) podchor. Bober na koniu Tatar. 


Wstęgi otrzymali pp.: podchor. Karczewski 
na koniu Transwaal i podchor. Pawłowicź na 
koniu Nietoperz. 

Do konkursu otwarcia (12 przeszkód 1.10 
m. wys. i 2,5 m. szer.) stanęło 43 konie. 1) 
por. Biały 15 pap koń Roma; 2) rtm. Paszota 
16 p. uł. koń Tanina; 3) por. Cetnarowski 16 
p. uł ko Ozon. 
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Senad 10 tys. widzów w Krakowie 


Seludnionwa Solska zwycięża Sóżnocną 5:2 4:2) 


W Krakowie rozegrany został w niedzielę 
mecz o puhar dr. Centnarowskiego pomiędzy 
reprezentacjami północnej i południowej Pol- 
ski. Zwyciężyła południowa Polska 5:2 (3:21. 

W pierwszej połowie gra początkowo równa 
bez przewagi żadnej ze stron, poczem de gło- 
su dochodzi reprezentacja północna, która zdo- 
bywa w 14 minucie prowadzenie przez Antołę 
W ostatnich 15 minutach przed przerwą inicja- 
tywę przejmuje znowu południowa Polska; któ- 
ra nietylko uzyskuje wyrównanie, ale zdobywa 
trzecią bramkę, j 

Po zmianie pól gra równorzędna z leką prze 
wagą południa. 


| 


Solscy piłkarze we Stancji | Miedzynarodowy turniej 


zwyciężają Srancuzów 

Polski Związek Piłki Nożnej nótuje po- 
ważny sukces w postaci walnego zwycięstwa, 
jakie nad klubem francuskim w Lens, zna: 
nym ze swych zwycięstw w walkach o pierw: 
szeństwo w okręgu odniosła drużyna polska 
„Hybko 

Mimo mokrego terenu i silnego wiatru gra 
była bardzo ożywiona. Pierwsza połowa nie 
dała rezultatu. Natomiast w drugiej — przez 
waga Polaków stała się wyraźną, dając im 
zdecydowane zwycięstwo 4:1. 


$port polsfi w Ilienuczećji 


Mio mócz piłki ręcznej o mistrzostwa okregu 
z drużyną niemiecką „Sportklub 1930“. Spot- 
kanie zakończyło się zwycięstwem drużyny 


poskiej 16:2 (7:1). 


W Berlinie, miejscowy Sokół rozegrał a 


RZEZ 


POTOP NOE ; 5 
Pi necaktor capowieazialny Stanısaw 


Redaktor odpowiedr. na Weiberowo 


Inowrocaw ul. 


sca 20% nadwyżki 

„ 15 fen. 
. 50 fen. 
."... „ . 10 fen. 
la wszelkich spraw 


R Czcionkami Pom. 


meza 


SEKE 


Rea odpowreczialny na Bydgoszcz Michalik Stelan Płostowa 6 
Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. 
Gdańsk Stadtgraben 6 


Redaktor ocpowiedzieluv na Inowzociaw, Cyprian Karpiński 


Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józei Stanach, Groblowa 6 
x Za ngřoszęńia odpowiada administtacja ; 
E wyaawhiotwo: „Dz eñ Pomorski“, . Dzień Bydgoski,“ “Gazeta Gdańska", K 
: Gazeta Murska", „Dzień Grudziądzki', „Dzień Kaszubski“, 
„Dzień Kujawski" 
Druk. Roin. 5. A, w 


27 pina oniu 


Lista zawodników w konkursie podołicerskim 
obejmowała 31 koni (10 przeszkód około 105 
m. wys, i 2 m. szer). 1 i 2 nagrodę otrzymał 
wachm. Hoppe 16 p. uł. na koniach Lili i Pa: 
radna; 3) plut Larkus 11 dak, na koniu Łu- 
cznik po rozgrywce z wachm. Stachowiakiem 
16 p. uł na koniu Snop, który zajął 4 miejsce. 


Dwa pierwsze konkursy nie wymagały roz- 
śrywek. Sklad jury stanowili pp.: gen. Thommóe 
pułk, Rozniszewski, pułk. Dębiński, pułk. Byliń- 
ski, kpt. Giejgo. Funkcję gospodarza toru spra- 
wował p. por. Cetnarowski. 

Techniczna strona konkursów — naogół bez» 
naganna, dał się jednak odczuwać brak kon» 
taktu trybuny sędziowskiej z publiczności, co 
łatwo można było usunąć przez zainstalowa- 
nie megafonu względnie tablicy orjentacyinej 
Również należało by na przyszłość pomyślęć o 
sprawniejszej reklamie, co w dużej mierzę przy” 
czyniło by się do większej frekwencji. 

Następny i ostatni dzień konkursów w 
czwartek dnia 14 bm. 


W Północy najlepszą część była obrona. któ 
ra była znacznie lepsza od swego vis a vis. Po- 
moc naogół była słabsza od Południowej, W na- 
padzie groźne były iedynie skrzydła, środek 
natomiast grał chaotycznie. 

W drużynie Południowej Polski obrona była 
naogół słaba, natomiast świetnie reprezento- 
wała się pomoc. Napad funkcjonował bez za- 
rzutu: 

Gra bardzo żywa : prowadzono fair. 

Zawody prowadził bardzo dobrze p. Lus- 
karten. 

* Widzów zebrało się rekordowa ilość ponad 
10.000. 


tenisowy © mistrzostwo 
Bałkanów 


d) Białogród. W ub. piątek rozpoczął się 
w Białogrodzie w obecności królowej jugoslo- 
wiańskiej Marji, królowej matki Heleny rus 
muńskiej, księżniczki Olgi Maryny oraz kor: 
pusu dyploniatycznego międzynarodowy tut: 
niej tenisowy o mistrzostwo Balkanów. 


Pierwszego dnia w grze pojedyńczej panów 
Marszalck pokonał Ninczcica 6:0, 6:4, Rilbersz 
dofs odniósł zwycięstwo nad Janikiem 6:0, 
6:2, książę Coutacuzene wygrał z Risficiem 
6:1, 4:6, 6:1. 


W grzć pojedyńczej pań Schreder zwycięs 
żyla Janiczevie 6:1, 6:0. 


Podczas zawodów padal ulewny deszcz.  . 


r Bi mera SWĄ zą 


Aowatowski w Toruniu Bya såa 20 


M. Gdańska We Cieszyński, 


& Grabowski Gdańska 4, tet, 64 
29 opaską 


Toruńska 9, 


Torunia Bydgoska 
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mistrzem Somotza 
w grach sportowych 


goszcz) pokonała mimo 
Olympję (Grudz). 24:20 (16:10). Technicznie 
lepsi byli gracze Olympji. Sędziował p. Szwed. 
Grę finałową rozstrzygnął na swoją korzyść 
bezwzględnie lepszy Gryf. ` Pobił on Szkołę 
Pehr, 46:21 (24:16). 
ny 
Gryt. 
składzie: Świątecki, Zuelke, Borsiak, Tomac . 
szewski, Kaczmarek, drużyna zaś Szkoły: Mi: 

chalski, Szapkawski, Gracz, Kubrak, Jaszew: 

ski. 


30:02 (15:7). i 
trzymają się jako tako, po przerwie opadają 
z sił, Sędzia por. Bruśnicki. Sokół wystąpił w 


AESORZIREZPT 
weksbedycji miejscowych agencjach » e e e « ep e 
3 zodnoszeniem do domu w 

rze? pocztę z odnoszeniem 


ka w Gda*”sku orzez pocztę . . 

į z: odbieraniem w administracji wprost gd 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (up. przeszkody w za" 
kładzie strajki). Administracja nie odpowieda za niedostarcznnie pisma 
PRENUMERATA 
stracji 2.79 zł —na pocztach już z odnoszeniem kwartalanie 9,37 zI 


Gryf wyraźnie górował, Sędzia p. Szwed. 


Koman. tra 
W koszykówcę męskiej Szkoła Pech. (Byde 
równerzędnej gry 


Technicznie obie druży« 
dobre. Kombinacyjnie miał przewagę, 
Nowokoronowani mistrzowie grali w 


Sędzia por, Bruśnicki dobry. ` 
Siatkówka kobiet: Sokół Grudziądz — Gryf 
Grytiarki w pierwszej połowie 


zestawieniu: Ćackowska, Łykowska, Helaków: 
na, Qrdonówna (ale nie ta z Warszawy), Le» 
wandowska, Grubińska. . 

W koszykówce kobiet Sokół zagarnął ty: 
tul bez walki z racji niestawienia się Druży: 
ny Flatcerskiej. Jest to ostatnia impreza na 
sali, 


O 


$więte sportowe w Spale 
zapowiada się bardzo 
okazale 

W dn, 12,13 i 14 czerwca rb, odbędzie się 
w letniej rezydencji Pana Prozydenta Rzeczy: 
pospolitej w Spale doroczne święto Wychowa: 
nia Fizycznego i Przysposobienia Wojskowe: 
go. Święto będzie miało w r. b. charakter 
ogólnopolski. Organizacja została powierzona 
p. dowódcy O. K, IV w Łodzi. 

Aby ta olbrzymia impreza wypadła oka: 
zale, poczynione zostały wszelkie przygoto: 
wania. Szczegółowe zarządzenia zostały czę: 
$ciowę rozesłane, a programy ustalone. 

Celem nawiązania kontaktu ze społeczeń» 
stwem, uruchomiono specjalne biura prasowe, 
które za pośrednictwem prasy informować bę: 
dzie o wszystkich najdrobniejszych szczegó. 
łach święta. Biuro prasowe mieści się w okre 
gowym urzędzie W. F. i P. W. w Łodzi, Aleje 
Kościuszki 67. RA 

FKonfursu sztuki 

o temacie. sportowym 

Instytut Propagandy Sztuki ogłosił 2 kome 
kursy ~= malarski i graficzny o temacie spor: 
towym: Przedmiotem prac konkursowych mo: 
że być także wysportowane ciało ludzkie w 
ruchu i spoczynku, jak również portrety zna: 
nych sportowców. 

Do konkursu stanąć mogą wszyscy artyści 
polscy, jednak nadsyłać można jedynie pra: 
ce, dotąd w Polsce niewystawione. 

Na nagrody Ministerstwo Oświaty prze: 
znacza: 4000 zł ną nagrody graficzne i 12 tys. 
złotych na nagrody za prace malarskie. 

Terminy nadsyłania prac kónkursowych są 
następujące: dla grafiki —— 30 czerwca rb. do 
godz. 12, dla malarstwa -- 15 października rb. 
do „godz. 12. A 

Prace nadsyłać należy pod adresem: Ta: 
stytut Propagandy Sztuki, Stare Miasto 32, ~ 
dom Baryczków. 


wew 


zawodził mar- 
ciars(ki 


W norweskim mieście Randsfjorden miesz: 
ka 83letni narciarz Christian Havelsen, który 
pomimo tak podeszłego wieku ~- w dalszym 
ciągu startuje w zawodach narciarskich i łyż: 
wiarskich. 

W toku bieżącym na zawodach łyżwiar: 
skich startował Havelson w biegu na 500 mtr. 
osiągając na tym dystansie wcale dobry czas 
1 m. 46,4 sek. 
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zmiesięcziiy wy nasi 


3,— zł 
OfURiIN s a 4 6 a 3 8 4 abe : do | 
.. l. smamalkowawew E E 
s . 4.50 zł 
„ w ADT 
T zł 


b e 


2.50 gd przez chłopca ano 
2, zagranicą 4 gd . . 
„DNIA KUJAWSKIEGO"* miesięczn w aomini- 


miesięcznie 3,09 zł 
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